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~ Sytuacja jest znowu napr~żona 

·Mussolini· domaga si~ Niemiecka;· ośniiOrnica. 
... l ... 

udzieleni~ swemu wasalowi gen.Franco praw kombatanta 
miast otwartych nie posunęła się 
naprZ'ód, i należy liczyć się z dal­
szą zwłoką. 

udzielenia generałowi Franco 
praw kombatanta. Wzamian za to 
Włochy gotowe były by do znacz-

*** nych poświęceń w zakresie wyco. 
Na temat rozmowy ministra fania wojsk włoskich z Hiszpanii 

Ciano z ambasadorem brytyjskim oraz do gwarancji na temat atako 
lordem Perth „Times" twierdzi, że wania lotniczego statków brytyj. 
ze strony włoskiej przedstawiono I skich. 
konieczność jak najszyhszeg0 

W tych dniach ukazała się w 
Ameryce książka „The German Oc­
topus" (Niemiecka ośmiornica"), 
której autor, Henry C. Wolfe, jest 
amervkańskim dzinnikarzem. Pod. 
czas ~ojny swiatowej walczy! Wol 
fe we Francji i na innych frontach. 
po wojnie poświęcił swój -czas stu­
diom stosunków w Europie środ­
kowej i na Bałkanach . W przed· 
mowie do książki, pióra Johna 
Chamberlaina, pisze przedmówca, 
iż błędem jest drażnienie pokona­
nego nieprzyjaciela. Powinno się 

·"Panujący w zeszłym ~godniu 
w-kołach londyńskich optymizm co 
do uregulowania sprawy hiszpań­
skiej uległ osłabieniu. Dzienniki 
londyńskie zajmują się obszernie 
zagadnieniem hiszpańskim, pod­
kreślają, że wyznaczenie stref bez 
pieczenstwa u wybrzeży Hiszpanii 
republikańskiej napotyka na tru­
dności, a odmowa Rządu sowiec­
kiego wyrażenia zgody na plan 
wycofania ochotników zaostrza 
jeszcze sytua7ję. 

· .,Daily Telegraph" oświadcza, 
że w razie wyznaczenia przez gen. 
P'ranco Almerii jako portu neutra1 
nego u wybrzeży Hiszpanii repu­
blikańskiej, wyłonią się trudności, 
ponieważ ar,gielskie koła gospo. 
darcze uważają ten port za niedo­
godny dla handlu z terytorium hi­
·~zi'anskim, znai~ującym się pod 
władzą rządu republikańskiego. Z 
drogiej zaś strony przyznanie 
praw ~tror.je woini1"cei rządowi 

Pod butem· pruskim 
Masowe ucieczki z okupowanego Wiednia 

' g~n. Franco pozwoli mu na . ogło­
szenie blokady śródziemnomor­
skięj u wybrzeży Hiszpanii Repu. 

· blikańskiej. 
Szereg dzienników londyńskich 

wskazuje poza tym, że sprawa wy 
:słania komis.ii międzynarodowej 
dla zbadania bombardowania 

Wczoraj otn:ymało około 6iJO nie. na mocy któ•ego ;1, dniem J 
urzędników rozwiązanej niedawno sierpnia mu:,.zą złożyć ci kornisa. 
izby ro-botniczej w Wiedniu wypo rze swoje urzędy i przedłożyć do. 
wiedzenie pracy z jednomiesięcz. kładne rozrachunki. 
ną Odprawą. Majątek izby wyno. Zarządzen ia te kladą kres nie­
szący okOoł 55 miln. szyfingów i:a naturalnemu sta'1owi, jaki pod pe 
brał niemiecki „front pracy". wnym względern wytworzyło usta 

•* * nowienie instytucji komisarzy. Z 
Równocześnie z wkroczeniem chwilą bowiem rozpoczęcia jej 

Gauleitera Buerclda w sprawę. go funkcjonowania komisarze ci, re. 
spod~rki. t. :zw. komisarzy kontro. krutujący się często z członków 
lując'ych przedsiębiorstwa handlo- dawnej nielegalnej partii narodo­
\ve w Wiedniu, namietnik Austrii wo • „socjalistycznej", a w wielu 
Seyss • Inqunt wydal rozporządze wypadkach nie posiadający odpo-·------------------·„ ____ ,...,..._ ___ _. ....... „ .... __ wiednit:h kwalifikacyj hand!0-

<lnego roku. ż~·dzl muszą wnosić po 
dania w sr:awa<'h paszportowych 
do 11hvorzoneg11 niedawno specjalne 
go urzędu l"t!i>zportoweg-0 dla żydów 
am;triackich. lt„\\ nnC'Zetnle nakazu­
je się żydom ustawianie się przed 
tym 11r:r.ęd~m <op1ero od godz. 7 ra­
no, za" przel,roczenłe tego rozporzą 
dzenia karane .będzie areszteq1. R-0z 
poruidzenle pokreśla równocześnie, 
że sprawy pasz;1ort.owe żydów, któ· 
rzy pragną opuścić Wiedeń, będą 
z11latwtane Jak najszybciej. 

To przyspi.3;;zenle załatwienia 

go albo : z u.pełnie . zniszczyć, apy się I niem auto~a, zadaniem herkuleso­
nie mógł , mścić, albo pozyskać. go wym. jedno nierozsą~ne P<!ciąg­
jako przyjaciela. , To też zasadni- niecie jej pf.ŹY.jaciół, jeden fałszy. 
czym i niewybaczalnym błędem mo wy kro~ własny.. mogą się · 'sta~· 
carstw' koalicyjnych Qyło to, że przrczyną nagłego ata~u Tr~edej 
w Wresalu n.ie dokończyły dzieła Rzeszy. · ~ ·· 
raz rozpoq:ętego i nie "ctokonali ~le ... i to jest pfusem tej · sytua­
rozbioru Niemiec, ale tylko je po. cji-trzeźwa opinia czeska nie łu• 
niżyły. Dal~ZY1J1 ~łędem koalicji - d~i się bynająmiej , co . cl~ efektyw 
pisze Chamberlain - było, że nie nej wartości tych sympatyj w ra­
zdusiła odrodzonego imperializmu zie. niebezpieczeństwa · nagłego. 
niemieckiego, choć Hitler· sam jej Zdaje sobie spra~ę z tego, ,~e po. 
dał ku temu okazję w r. 1936 ob- moc przyj'aciół będzfo niełatwa do 
sadzeniem Nadrenii. Dziś oczywi- urzeczywistnienia, że natężenie 
ście jest już za późno. jej - o ile niewyładowanie ·w -o· 

Od czasu, gdy Hitler wziął wła- góle - będzie równoległe do mo­
dzę w swe ręce, żyje Europa w cy i natężenia odporu, obrony 
ciągłym naprężeniu, pisze H. C. czynnej, · jaką wykaże i roiwin!e 
Wolfe. O milion więcej mężczyzn Czechosłowacja, jeśli przyjdzie 'do 
znajduje się dziś pod bronią, niż w rozprawy . na ostre. Z· wydan_eń / 1914 r., a według obliczeń Ligi Na. austriackich wyciągnięto w Pra· . .' 
rodów, wydał świat na zbrojenia dze należyte wnioski, ·a los lek• 
w 1937 r. trzy razy tyle, ile prze· komyślnych Austriaków . pod bu· 
ciętnie wydawał przed wojną świa tern pruskim nie ' uśmiecha się ·l\i- . 
tową. W Ameryce nikt nie wątpi komu. 
w to. że dyktatura nazizmu zagra- , 
ża pokojowi. I ~ 1· 

Zdaniem Wolfc'a, Hitler nie bę- Tow o Bauer 
dzie ryz'.Ykował na razie ataku na • • •; 
Czechosłowację. Przygotowoju SO- ••••••••••••li.I!,,• 
bie teren po prz~z izolację, syste- Redakcja bundowsldej oN. VollJ• 
matyczne ·oslabianie czech.osłowac- zeitung" otrzymała z Paryża ~ 
kich stosunków międzY.narodowych t. Kurskiego depeszę, ie nagle 
i podrywanie wewnętrznej struk- zmarł t. Otto Bauer, wódz ·au­
tury republiki. Pisarz amerykań- striackiej Soc. Deinokrscji, jeden 
ski określa Częcbosłowację, jako z najwybitniejszych marksistów 
ostatnią linię obronną demokra. spółczesnych. 
cyj między Niemcami a Dardane- Napiszemy o nim jutro obszer· 

!ami. · nie. ' · 
Obrona Czechosłowacji jest, zda- Cześć jego pamięci! Now' Proces W · LUbll.Rl·e wych, obejmując zarząd przedsię-

biorstwa lub sklepu, wyznaczali 
sobie wysokie pensje, które czę­
sto rujnowały właściciela przed­

spraw paszportowych ·dla żydów 
spowodG\vane wstało c·oraz licznlej­
sz:vm zi:;~aszamem siP żydów o ze­
zwolenia na w~·Jazd . .'lasowo poczy­
nają sic zgłaszać także i żydzi nie­
zamożni, którzy nie widzą możności 
zarobkowania w Austrii. Emigracja l 
żydowska. z Wiednia klemje się w --gm-----------------------• 

W dniu dzisiejszym rozpoczyna \ lewski, członek Rady Naczelnej 
Się w Lublinie przed Sądem Okrę- Partii Kunicki i cały szereg człon­
~wym rozprawa, będąca dalszym ków Egzekutywy lubelskiej. 
ciągiem głośnej sprawy Lewickiej Obronę naszych towarzyszy wno­
ł tow. Tym razem oskarżonych si tow. adw. Stanisław Benkiel. 

Rozprawa potrwa dwa.trzy dni. 

siębiorstwa. 

** * Dyrekcja policji w 'Wiedniu komu 
nikuje, ie Aryjczycy, posiadający 
pasr-porty austriackie, będą mogli 
przedłużyć ważność Ich na okres je-

ostatnl<'h tygodniach do Ameryki 
Północnej, a nasilenie emigracji w 
tym kierunlm wzrosło obecnie do te 
go stopnia, 7.e na dwnch statlrn.ch 
ameryk:ifisklch ,.Manhattan" I „Roo 
sevelt", które odpłynęły w tych 
rlnłach z łfaml.Jurga, zabrało miejsca 
cłla emigrantów wledeńsldcb. zostało pięć osób, m. in. tow. Mi­

chał Szyszko, sekretarz .dzielnicy 
pr_askiej. w Warszawie i tow. Jan­
kowski Piotr, sekretarz Związku 
Robotników Przemysłu Chemicz. 
nego. Oskarżeni są o... „komu­
nizm". świadkami oskarżenia jest 
pąru skazanych komunistów, któ­
r.zy po skazujących wyrokach po· 
czuli skruchę i poczęli oskarżać 
najrozmaitszych ludzi, z którymi 
los ich zetknął. Oczywiście złożyli 
01\i już podania o ułaskawienie. 

, . 

Zarzuty, wysunięte przeciw na. 
szym towarzyszom, dotyczą ich 
działalności zarówno w Lublinie, 
jak i gdzieindziej, np. Jankowskie­
mu· zarzuca się, że w celu „zanar­
chizowania życia gospodarczego", 
wywołał strajk okupacyjny w O­
pocznie w fabryce ceramicznej; 
Szyszce, ie występował przeciw 
faszyzmowi, przeciw inwazji na 
Chiny, Hiszpanł itd. 

W charakterze świadków odwo 
dowych występują: t.t. prezydent 
Radomia Grzecznarowski, red. Za. 
remba, sekretarz W. OKR Dzięgle-

Krwawy ·dzień 
. w st~li<J Palestrnr 
Wczoraj na ulicach Jerozolimy 

zabitych zostało 4 Arabów, 10 zaś 
rannych. W Jaffie zabito 1 Araba. 
Pod Tel A vivem rzucono bombę, 
która zabiła jednego Araba i rani­
ła czterech. 

Anglia usiłuje zapolTiocą kredytów 

opanować ea·łkany 
Prasa londyńska omawia spra. 

wę udzielenia kredytów przez An 
glę państwom Europy południowo 
wschodniej. „Sunday Express" 
przedstawił w głównych zarysach 
projękt finansowej pomocy an. 
gielskiej dfa tych krajów. 

Przewidywane jest utworzenie 
specjalnej komisji, złożonej z eko 
nomistów, finansistów i dyploma 
tów dla zbadania sp ra•wy gwaran 
cji kredytów eksportowych w sto 
sunku na Bałkanach oraz powięk 

szenia zakupów Wielkiej Hryta. 
nii w tych krajach. 

Sprawozd a•wra „News Chroni­
cie" zaznacza. że Anglia nic dą. 
ży do zapewnienia sobie specjal­
nych korzyści gospodarczych na 
Bałkan.ach, lecz pragnie udzielić 
l<,ra.jom Europy po,udn.-ws.c~od---------- _____________ „ __ .__„_„ niej pon1ocy finanso,vej, celem 

·Wizyta t. t. z· Wegier 
Redakcję naszą odwiedzili wczoraj no prawicowy. W kraju silnie rozwi. 

dwaj młodzi towarzysze węgierscy, Ja się ruch faszystowski hitlerow­
pracujący w węgierskiej prasie par. skiego typu, t. zw. „faszyzm ze 
tyjnej (w ,,Nepszawie"). Zaznajomili strzałkami" (swastylca ze strzala­
n<UJZfł . redakcję ze stosunkami na mi). Jest oczyw~cie w stosi.nkach 
Węgrz~ch. W rozmowie z tow. K. Oza- z ,,Hitlerią". Wykorzystuje bardzo 
pińskim o~dczyli: poważne trudności w naszych sto. 

- Partia nasza rozwija się na sunkach agmrnych. - rzuca hasło 
Węgr/ltech pomyślnie, ale pracuje w radykalnej • reformy rolne3. Oo się 
warunkact. ciężkich. Wiece są „wol. tyczy polityki zagraniczne3, to polit. 
ne, ale tylko-powiedi1my - w 60%. tyka jest zbliżona do ost ,,Berlin -
Gorzej na toai. Tam nasze wiece są Rzym", ale ostatąio silniej akcentu~ 
za"kGżywan-a w 80%··· Obecny rząd, je zbliżenie do Włoch, Natttralnie; 
Imredyego, jest silniejazy od poprze- w kraju n.!e hral-.; jetl11ak obaw--wo­
dnfego, a~ charakter .tego jest rnoc- bee h#le1 ·owskte~ earhłan11~r1! 

poprawy ich sytuacji gospodar. 
czej. Dziennik zaznacz.a, że koła 
finansowe City udzielą aprobaty 
projektowi komisji tylko o ile 
Rząd ::ingielski przejmie całkowi­
cie gwairancję kredytów i poży. 
czek, które mają być udzielone 
państwom bałkańskim. 
. Organ liberalny zajmuje stano 

wisko negatywne wobec planu 
pomocy finansowej dla państw 
ba~kańskich, twierdząc, że Rząd 
angielski powoduje się względa. 
mi natury politycznej. Dziennik 
ośwadcza, że niemal wszystkie 
pożyczki o charakterze politycz. 
nym, udżielone przez ~l\nglię w 
ciągu 0Statniego stulecia musiał.y 
być zapisane na r;ichunek 5trat. 

. . 

Słuszne stanowisko „ 
adwokatów· w Rumunii ··"-

1

:~~-
W Timiszoarze w Banacie (Ru. 

munia} wynikł spór między : tamtej­
szą Izbą Adwokacką a adwokata· 
mi mniejszościowymi. Adwokaci 
żydowscy, niemieccy oraz węgier. 
scy odmówili stawienia się przed 
komisją językową. która miała zba 
dać ich znajomość języka rumuń-

skiego. Adwokaci utrzymµją,. :ie, 
będąc w posiadaniu dyplornow · u. 
n iwersyteckich, nie : podlegają · dal­
szym egzaminom i wszelkie zarzą. 
dzenia egzaminów ' językowych 
stoją w sprzeczności i nową ~pn-
stytucją. · 

Wyprawa na Kilimandżaro 
odbedzie sie· dopiero· w roku przvszlvm 
Zapowiadany uprzednio w pra­

sie w,yjazd wyprawy naukowej na 
Kilimandżaro i Kenj.a, w ljpcu b.r., 
a organizowanej przez Polski Aka­
demicki Związek ' Zbliżeńia Naro· 
dowego „Liga" po.d kierownic„ 
twcm naukowym prof. dr. Andrze. 

I , .': ' 

ja Klisieckiego, z powodu niemoż· 
ności przygotowania na czas przy 
r,ządów naukowycb~ -Zostaje prze· 
ł,0żony na I maj 1938 r .. W skła­
dzie ' i organitacJi wyptc:i.wy nie 
są przewidywane zmiany. 

. Turecka ustawa· Prasowa 
Nowa turecka ustawa prasowa 

przewiduje utv10rzenie „Związku 
prasy tureckiej". z siedzibą w An 
karze. Związ~k będzi·e miał swe 
filie w głównych ośrodk~ch kra­
ju: Ankarze. Izmirze (Smyrnie), 

Stambule, Adanie Trabzonie 
(Trapezund). Do związku n.ale~ 
żeć będą wydawcy i cały zatrud­
niony przez nich personel redak­
cyj ny ,a w tej liczbie redaktorzy, 
fot'Ografowie, korektorzy itd. 

• Fantastrczna szrbk~ pociągu 
Lokomotywa ,należąca ·do tow. 

„Lottdon Norfheast/ Railaway" P<> 
biła. ' wczoraj angielski , 'rekord 
szybkości. przebywając w god2i -
nę 201 km. Lokomotyw.a· ta żbi1. 

J 

&ow~na z Ó~azji, ostatnjej koro­
nacji , ma ~sz~ł( wybitnie ; aero­
dynamiczny oraz najbairdziej no. 
doczesny mechanizm. 
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Mowa Chamberlaina Biłierowiu kraU 
na „cele partyjne" 

Trybunał kamy w Gdańsku ska 
zał na karę dwóch lat więzienia, 
gdańskiego asystenta celnego w 
Kahlbude, Gustawa Woltmana, za 
sprzeniewierzenie 6 tysięcy guide 
nów. Woltman, który w stronnic 
twie narodowo.„socjalistycznym'' 
piastował urząd przewódcy miej. 
scowej grupy tłumaczył się, że 
pieniądze wydał na cele partyjne. 

·co to iest „o,hotnik11 

ustalił komitet nieinterwencji 
Premier Chamberlain wygłoaiłbrwajl! zwrcięże~ to .tei Rząd an I w~ ~ardowań lotniczych w 

w sobotę w K.ettermy pn:emówie- gielold - Jak twi«dz1 Chamaber- Hi&zpanii. poclcsu którrdi bom­
nie, w którym pormzył szereg za· lain - u?zynił .~~9tlko, by ko1:1• b!' trafiały ~elelde t!tatki .i~~ 
gadnień polityki zagranioznej. flikt w Htszpąnu me przekształcił cij uwagę, ze Rząd podkr~lał, ~ 

Premier podkreślił dążenie Rzą· !>ię w wojnę powszechn,. Cel ten prowa~z~e handel a H1&zp~ą 
du angielskiego do prowadzenia zo~tRł osiągnięty. J 1neduęlnontwa okrętow~ czymł 
pohlyki pokojowej i w związku z w dalszym ciągu swego prze· to ~a ~vłałlle rr.~· gdyz Anglia 
tym zaznaczył, że w wojnie nikt mówienia premier poroszył epra· ~oze ~e ochfai1:1ac tylko ~osa ~a 
nie bywa zwycięzcą, lecz wszyscy mcam1 terytorialnych wod hw· 

pań&k.icli. Frachty do Hiazpanii 
9ł auro, lub pi~okromie wyż· 
se od normalnych. Naleły zatym K , I R •• 
zapytać, esy byłoby roaądne ••• ro umun11 
dać, by czyniono kroki w celu o· 

W związku z angielskim pła. 
nem wycofywania ochotników c:u 
dzoziemskich z Hiszpanii, na o. 
statnim posiedzeniU komisji nie. 
interwencji, opracowana :została 
definicja słowa „ochotnik''. We­
dług definicji tej słowo „ochotnik" 
obejmuje obywateli pat\stw, nale­
żących do komitetu nieinterwen. 
cji, którzy udali się do Hiszpanii 
po dniu 18 lipca 1938 r. I walcq 
w szeregach, lub są zatntdnlenl w 

charakterze ekspertów. 
Poza tym pod definicję t~ maf~ 

wejść cudzoziemcy, których praca 
jest przeciwna zasadom komitetu· 
nieinterwencji. Chodzi tu przede 
wszystkim o niemieckich eksper. 
tów technicznych, pracujących dla 
„narodowej" Hiszpanii. których 
liczb!! obliczana jest· na 9.000 i 
którzy w ten &posób zostaną rów 
nłd objęci angielskim planem e­
wakuacjL za 15 dni krytyczny moment 

sprawy czechosłowackie) 
Naczelny publicysta dyplomaty· jak największe ·koncesje połitycz· 

czny dziennika „Epoque" Dc>na· ne. 

chronr tych przedsiębiorców. wyldd*• do Anglll 
Gdyby Bztll to uczynił spmenie· 
wierzyłby ti~ mtereeom Anglii. w kołach politycimych Londynu 

W zakończeniu wskazał mówea kursują pogłoski, że oficjalna wi· 
ua uaiłowania Rządu, by dozbroić zyta króla rumuńskiego. Karola II, 
&igli~; przygotowania te nie zna w Lorniynie nastąpi w połCWlie m. 
czt wmalie bynajmniej, by gro- sierpnia. 

Zgromadzenie robotników 
w Brześciu luiawskim , 

dieu w sposób wybitnie pesymi- Publicysta zaznacza, iż między 
styczny ocenia dalszy rozwój wy· koncesjami, na jakich zdaje się o· 
darzeń w Czechosłowacji. Sytua· pierać statut narodowościowy, o· 
cja polityczna w Czechosłowacji- pracowany przez Rząd praski, a 
przestała ostatnio zajmować głów postulatami pol.itycznymi Niem· 
ną uwagę opinll francuskiej i była ców sudeckich istnieją bardzo du· 
przedmi-0tem rzadkich tylko ko· że różnice. Z faktu tego zre.>ztą 
mentarzy. zdaje sobie sprawę cała prasa pa· 

jest to zasadniczy błąd-oświad ryska bez różnicy przekonań poli­
CZ!ł Donadieu - gdyż problem cze tycznych, która w doniesieniach z 
ski jest daleki jeszcze od rozwią- Pragi snuje przypuszczenia co do 
zania. Natety oczekiwać, li mo- ewentualnego stanowiska partii 
ment krytyczny nastąpi z pewnoś· Ni~mców sudeckich. 
cią za jakieś 15 dni, gdy Rząd pra Prasa paryska jed,nak starą się 
ski przedłoży parlamentowi pro. podkreślić na korzyść Rządu pra­
jekt stattttu narodowościowego. skiego fakt, it rokowania mięizy 
Nie byłoby nic dziwnego, aby w rządem a Niemcami sudeckim: r . 
związku z tym N1emcy poczyniły ł zostały formalnie przerwane i to· 
najwięlcszy wysiłek, by otrzymać czą słę w dalszym ciągu. 

Bilans roczny 
najazdu japoftskiego 

ziło bezpośrednie niehe.zpieczeń· Królowi będzie towarzyszył w 
stwo wojny, lob wojna w 01óle podróży b. premier Tatarescu. 
muaiała wybuchqć. 

Targi o port 
dla statk6w angielskich 

Nota rządu gen. Franco, którą 
przywiózł do Londynu sil Robert 
Hodson, zawiera taką samą pro· 
pozycję w sprawie ruchu angiel­
skich statków handlowych wzdłuż 
wybrzeży Hiupanii republikań· 
skiej, jaką uczynił gen. Franco 
trzy tygodnie temu w Burgos, a 
mlaaiowicle: ustalenie jednego 
portu neutralnego w Hiszpanił re· 
publikańskiej, położonego poza 
strefą działań wojennych. Bezpie­
czeństwo okrętów, zawijających 
do tego portu. byłoby zagwaranto 

skich i Gminnych i rozpisania no· 
wyoh uczciwych demokratycznych 
wyborów do Sejmu, Senailu, sa. 
morządów i łn.stytucyj ubezpieczeń 
społecznyclt - została przez ze. 
branych przyj~ jednomyślnie. 

Tow. Król w końcowym prze­
mówieniu wezwał robotnUców do 
masowego wstępowanła w szere­
gi klasowych Związków Zawodo­
wycłi. 

Zgromadzenie zalrończono w 
podniosłym nastroju olcrzyldan 
„Wolnośt" I odśpiewaniem „Czer 
wonego Sztandaru". 

Zgromadzeme zagaił f przewod­
nlceył przewodniczący miejsc.owe. 
go IC!Omttebu PPS, tow. Posl.adL 

Kompletujmy materiały 
do historii Powstania 

Styczniowego 
W tym tygodniu upływa rok od 

rozpoczęcia wojny japOńsko-..chiń 
sklej. Japonia pOSiada obecnie w 
.Cbłoacb armię, zlOźoną z miliona 
tOłnłerzy wu większą część IWO 
jej ftoty. Straty JapońSkłe mają 
wynosić 100 tysięcy zabitych i 400 
tysięcy rannych. Japończycy za. 
Jłll Obszar 875 tysięcy khn', w tym 

Zu-ząd Główny PoWtlego Towa• 
świadcza, że w godzi.nach ran. m:ystwa Hietoryaznego mYTaca ~ 
nych nad Ankingiem ukazały się WIADDMOS.(I SPORTOWE do lnzyetlkidi poeia.daezy źródeł 

1 O wielkłch miast. 
wa J> Straty Chińczyków są jeszcze 

włfkaze, leci opór ich staje się co 
ru bardziej zacięty. 

••• 
Eskadra chińska, złożona z 14 

samolotów, bombardowała w nie 
dzielę Anking. 7 aparatów zosta. 
ło zestrzelonych przez japońskie 
łlydroplany oraz baterie przeciw. 
lotnicze. Komunikat japoński o. 

4 samoloty chińskie, z których 3 r- : ... do chiejów powstania ~owe-
zostały zestrzelone przez lotników _ • ... go 1863 r„ jako to •opilów (Jio 
japońskldl. stów~ za.pisków, cłziemtików, pa· 
Nutępnie nad mla&tem pojawi. PIW N"911a ~IISTRZOSTWA .JUNIOBOW OKB. meryka.ńaldm, którą zajell ~t- mi.pai'ków i t. d.) druków ałot-

ła si~ eskadra, złożona z 10 samo U6llll WARSZAWSKIEGO kie pierwsze młeJeca we wszystkich nyoh, ode11W, fotografii, przedmio-
lotów chińskich. 2 samoloty z<>1ta NIEDZIELNE MECZE LIGOWE W niedzielę odbyło mo na stadfo· bez wyj3tku konkurencjach. tów muzealnych., do przUuywa· 
ły zetsrzelone przez baterie prze-; Wiala - Pokmla 3:2 (0:1) nie AZS pierwsze finałowe apotkanie MJ.strzoatwo panów, jak Jut poda nia ich w formie darów !nb depo-
ciwJotn1'cze, a 2 w c1"2gu waJ'·a· po. Y.ecz bardzo ostro i szybko „.,.,. ... z 0 mistrzostwo juworów okręgu war- lismy, zdobył bezapelacyjnie rudo- zytów do odpowiednroh a1ehi· ":ł A ....--- szawskiego pomiędzy Polonią i Pwat l'afiatrzostwo pafl rozegrane zosta- • • • . wietrznej z hydroplanami japoń. cały czaa prow~ny. P~tkowo tem, zakończone na remis 2:2. ło w sobotę pomiędzy obiem& Hele- wow, bibliotek 1 muize6w. . . . I Polonia była nietylico przeciwnikiem H Willa 1'6--" 1 Hel sk1'!1i. W wyniku walki eskadra równorzc<tnym, ale nawet przewi\ta- Rewanżowy mecz odbędzie BiQ we nami: eleJUł DMIUUY e114 Niezmiernie ce1llllym i pożfda· 
chinska została zmuszona do u. ła po ....,.rwie ._„ __ ,_ war"""wi·a~ śroclt o godz. 7,30 na boisku Polonii. Ja~bs. ~wyciężyla zno~ bezapela nym byłoby też ... ieywanie ~m ... r•- ~.............. ....... .„ CYJnie Wills Moody, bijąc Jacobs . • . • -r ··-r-cieczki. opadli na Bilach 1 mimo, że prowa- I Ol AR 5 TWO bez wysiłku w dwuch setach 6:4, men 1 relacyJ o tych wyypadkacb. 

Komunikat podkreśla następnie, ~ jeszcze na 7 min. przed końcem G:O. i składanie ich do archiwów i bi-
te w pobliżu Tienklachen na po. 2 ·1• ostatecznie przegrali zawody. J, KAPIAK WYGBYWA Warto podkreślić, te Willi MOOdy bliotek. 
łudnio-zachód od Klchunhsin w At~:=!eK. !ycię::::ń 3~!ifz3;:~ lf.OLARfsKI WYSCIG DO MOBZA. :~~ł~~t=~= a~W::i:. fest": WH.elkicli. imOTDJ.a~ w tej 
prowincji Hapeh, kanonierka chiń AKS, która zwłaszcza w pierw~ej W niedzielę zakończony został do. pierwszy wypadek, aby kobieta po- sprawie udziela Sek.ej& ,.Pow.ia-roczny kolarski wyścig do morza, ska została zatopiona przez hy. połowie miała zdee.ydowa.ną. przewa. obejmujący dystans 1054 km. wyżej lat 30-u zdobyła mistrzostwo nia styczniowego" Towarzystwa 
droplany japońskie. gę nad przeciwniki-ml. Rozegra.no ostatni azóaty etap Wimbledonu. Miłośników Hi6torii w Waraa:awi. „„ ... „„„„„„ ... „„ ... „„„ ... „ ........ War.nawianka - Cracovia (3:l Kutno - Warszawa (1415 km). Me· W grze podwójnej pań zwyciężyły (St M" t 31) Amerykanki Marble i Fabyan, bijąc • uu 0 • (3:0). ta .znajdowała się w Alei Niepodleg-

Na dziesiec dni aresztu 
skazanr został Bor-Zeleński 

Przed warszawskim sądem okręgo czyńskiego pt. „Zburzenie Jerozoli­
wym odbyła- ei~ rozprawa. z oskar- my", wyatawionej swego . '.LSU w 
żenla Tadeusza Ko11czyńskiego prze- Teatrze Polskim. 
ciwko Boy-Zeleńskiemu o zniesławte Proces za.kończył ailJ wyrokiem 
nie w druku. Powodem. skargi była skazuJfłCYlll Boya Zeleńskiego na l o 
k•~e. Boya !ele.Mkiego p. t. •• Kró dni areaztu l 50 zł. irey'RDY - z za 
t'lde 11pięoia.", w której Jmalazła tilJ wieueniem wykonania wyroku na 
nieprzychylna recenzja sztuki Kon· okrea lat dwu. 

Szwagier Mi,halskiego 
skazanr za defraudacie 

Niespodziewa.ne ale zupełnie za. łości, gdzie zebrało się kilka tysięcy bez trudu pa~ francusko-angielską 
służone zwycięstwo warszawianki, widzów. Mathieu - Yorke w dwuch setach 
która grała doskonale i cały czas Wynik etapu szóstego przedstawia 6

=
2• 6

=
3• 

górowała nad przeciwnikiem. się następuJ'ą.co: 1) J. Kapiak, 2) W grze podwójnej panów mistrza 
stwo zdobyła para amerykańska 

Sm,igly - warta 8:! (O:l). Gołąb, 3) Hofsznajdr, 4) Leśkiewicz, Budge _ Mako, biję.c pari; niemiec 
Niespodziewane zwycięstwo druży ~) Bienko. ką. Henkel - Metaxa 6:4, 3:6, 6:3, 

ny wileW!kiej, która okazała e!ę Ostateczny wynik wyścigu wyglą.· 8:6. 
bardZlcj wytrzymałą. i szybką. od na następująco: '.l'ENISUCI POLSCY W RYDZE 
przeciwnika. Warta prowadziła do 1j J. Kapialt (Jur) 34:46:25.8. w niedziele rozegra.no w Rydze 
przerwy 1:0. Po przerwie śmigły I 2) Wasilewski (Fort Bema) J4: dalsze walki w nuęctzynarodowych 
~dobywa trzy !\olejne bramki, na- 57:2!>. mistrwstwach tenisowych Lotwy. 
~pnie Nawrot zdobywa w 29 minut 3) Starzyński (Syrena.) 35:06:37.8. w grze pojedyńczej pa.nów !gna. 
drugą. bram1';ę dla Warty. 4) Leśkiewicz (Łódzki KS) 35: cy Tłoczyflski pokonał Czecha Am· 

lf,UA;h - Łódcki K. B. B:B ( 1:0) 27:12.1. broza 6:4, 6~1. 6:2, kwalifikując sii; 
I>rufyna Ruchu wystąpiła do tego 5) Koper (Ursus) 35:29:!40. '· do finału, w którym wilczyć bcdzie 

meczu bez Wilimowskiego i Wodarza 6) Kudlak (Orkan) 35:48:27.8. z Czechem Kosekiem. Ten ostatni 
mimo to górowała nad przeciwni· 7) Bienko (Orkan) 35:53:46.4. wyeliminował w półfinale Węgra 
kiem. Gra przez cały czas - żywa 8) Zagórski (Jur) 36:00:15. Poetoe 6:4, 6:3, 7:5. 
t ładna. · 9) Trzankowski (KSZO) 36:25: Ksawery 'l'łoczyński odpadł w 

TABELA LIGOWA 29.8. . ćwierćfinale po zaciętej walce z Wę 
Tabela Ligowa pł"Zedstawia się 10) Rzezrucki (Syrena) 36:48:11. grem Poetoe 3:6, 6:1, 4:6, 6:1, 1:6. 

następująco: a o KS w półfinale gry pojedyńczej pań 
t) Ruch l3 pkt. st. br. 30:19. . Jacobsenowa pokonana Została przez 

NJEMCY BIJĄ ANGL Węgierkę Szomogy 0:6, 2:6. 

Poszukiwanie 
zaginionej 

Umy&łowo chon il-letnia Pe• Gołd. 
berg wydaliła si~ z domu oj.ta Mouha 
Goldberga w Józefowie k Bilgorafa i nie 
powróciła. Dtiewozyna ma wło.,. rade, 
W'21l'ost Siredni. 

Kto by miał władomołe o zagfaio­
nej pronc-ny jest o powiadomieni. -
paezonych rochic6w. 

Morderca oddal 
sie w rece polidi 

Sąd apelacyjny w Lublinie wy. 
dał wyrok w głośnym proce:>ie 
byłego naczelnika urzędu skarbo· 
wego w Krzemieńcu - Stankow­
skiego, szwagra b. dyrektora de· 
partamentu w min, skarbu Michał 
sk:Pgo, skazanego pr?~Z sąd okrę 

2) Warszawianka 13 pkt. st. br. IĘ 10:6 
gowy w Warszawie na '3 lat wit· 26:21. w BOKSIE 

3) Amatorski K. S. 11 plrt. st. br. LEKKOATLETYKA 
Oko:o północy w sobotę do U­

rzędu śledczego zgłosił się Ta. 
deusz Michalak, lat 21, który, jak 
donosiliśmy, dokonał ohydnej 
zbrodni na osobie Haliny Woło· 
chówny, lat 18, zam. przy ulicy 
Chłodnej Nr. 60 w Wairszawie, 
zadając Jej szereg ran oożem fiń. 
skim. 

Zr"•Ha . 
Stankowski został skazany za 

przywłaszczenie i nadużycie wła· 
dzy na 4 lata i 6 mles~ęcy w1ęz!e· 
nla. 

Deszcz ugasił · pożar 
Nawałnica nad Nowogródkiem 

W niedzielę pn.eszła nad N o­
wogródkiem niezwykle s1Jna burza 
połączona z gradem i ulewą. !\, ~CJ 

~ne ulice m!:ista za•tt{e11iły Bl!ł 
w ?WlłCO potok!. W paru m1e~$cnch 
woda uszkodziła chodniki i bruki n•a 
ulicach. Grad wielkości dużych las­
kowych orzechów pooodcinał gałqz· 

ki i liście na drzewacn oraz p1wzy­
nil spore ~zkody w ogrodach warzy­
wnych t polach. W kilkuna~t.u dQ­
mach wybite zostały szyby, 

W czasie burzy zdarzył si~ cfe]{a· 
wy wypadek: w aptece Delaczyc~de 
go w pewnej chwili wyiJ • 1chł pożar. 

Zapaliły się sadze w prze•1c„:i~.ch ko 
minowych, poważnie zagrażając spa 
leniem całego domu. Zanim pr~br.-

ła na miejsce zaa.larm.>\l:'ana Eitraż 
pożarna, spadła ulewa, J.:tórn. ugsiła 
pożar, 

Miasto 
w plamieniach 

W nocy około godz. t ·ej wy. 
bucht w centrum Ko~owa przy uli 
cy PHsudskiego pożar, który stra· 
wił doszczętnie pięć domów wraz 
z zabudowaniami. W akcji ratun· 
kowej wzięły udział straże pożar. 
ne z Kosowa i Kut. St·raty są zna· 
czne. 

20:10. 
4) Wisła 11 pkt., st. or. 15:15. 
IS) Pogozl 11 pkt„ st. br. 11:11. 
6) Cracovia 11 pkt., st. br. 20:21. 
7) Amigły 9 pkt., st. br. 18:24. 
8) Warta 8 pkt., st. br. 30:26. 
9) LKS 7 pkt., st. br. 11:22. 

10) Polonia 4 pkt., st. br. 14:25. 
PIERWSZE l\lECZE O WEJSCIE 

DO LIGI 
Dąbrowa Górnicza. Union Touring 

(Lódt) - RKS Za.głębie 2:1 (1:0). 
Zasłużone zwycięstwo Lodzian. 

Lublin. Unia (Lublin) - Legia 
(Warszawa) 1:0 (0:0). Po zaciętej 
walce wygrywa drużyna lubelska, 
która w pierwszej połowie miała 
przewagę. 

T<lTUń. a1ąsk ( świętoehloWice -
Gryt (Toruti) 8:0 (2:0). Wszystkie 
trzy bramkł dl& S14aka zdobył Ce· 
bula. Gra wyrównana. 

Btani8lawów. Revera ( Sta.niBła­
wów) - Czarni (Lwów) 1:0 (1:0). 
Zasłużone zwycięstwo Revery. 

Wilno. Makabt (Wilno) - Pogotl 
(Brześć} 1:1 (0:1). Niski poziom za. 
wodów. 

W Berlinie rozegrany został w 
niedzielę mecz bokserski pomiędzy 
Niemcami i Anglią, zakończony zwy 
cięstwem Niemiec w stosunku 10:6. 
PORAŻKA ZAPAaNIKOW POL­

SKICH W BUDAPESZCIE 
W niedzielę rozegrany został w 

Budapeszcie międzypaństwowy me::z 
zapaśniczy Polska - Węgry, zako~ 
czony wysokim zwycięstwem druży· 
ny węgierskiej 6:1. 

Jedyne zwycięstwo dla polskich 
barw wywalczył Swiętosła.wski w wa 
dze lekkiej, bijąc na punkty Toriin· 
ca. Pozostałe wynikł notujemy: 

w wadze koguciej lmrei wypunk· 
tował Rokitę. 

W piórkowej Toty pokonał na 
punkty Marcoka. 

W półśredniej Sowary pokonał 
Kusza 5 min. 87 sek. 

W średniej Kovacs wypunktował 
Bajorka. 

W półclęWej Kitka wygrał na 
punkty z Gwoździem, który - zda.· I 
niem prasy węgierskiej - był naj· 
lepszym reprezentantem Polski. 

Wrc.szcle w wadze ciężkiej Bobi.s 
połokył Krymnalskiego na łopatki w 
2 min. l!J asek. Grodno. WKS Grodno - PKS 

Równe 3:2 (1:2). TE N Is 
PIŁKARSKIE MISTRZOSTW.A. 
OKRĘGU KRAKOWSKIEGO 

W dalszym ciągu końcowych roz- .NIEBYW ALY TRltmIF . 
grywel{ o mistrzostwo piłkarskie Al\IEBYKI W WIMBLEDONIE 
Krakowa Fablok pokonał Makabi 
2:0. Do tytułu mistrza pretendują. 
jeszcze Fablok, Chełmek i Garbar· 
n1a. 

W sobotę zakończyły się w Wim· 
bledonie nieoficjalne tenisowe ml· 
strzostwa świata. Zawody przynio-
11ly niebywały triumf tenllliatom a-

~---........ ---KOBIECY 
l\IECZ LEKKOATLETYCZNY 

LODt - ALĄSK 60:48 
w Katowica.ch rozegrany został 

mecz lekoatletyczny Lódź - Sląsk, 
zakończony zwycięstwem Lodzi w 
stosunku 60:48. 

LEKKOATLETKI POMORZA 
POKONAŁY POZNA!Q' 

W Grudziądzu rozegrany został 
międzyokręgowy mecz lekoatletycz­
ny pań Pomorze - oznań, Pzakoń­
czony zwycieetwem Pomorzanek 
65:39 pkt. 
ZWYCIĘSTWO LEKKOATLETOW 

NIEl\llEO NAD FRANCJĄ. 
W niedzielę rozegrany został na 

stadionie olimpijslum w Paryżu mię 
dzypaństwowy mecz lekkoatletycz. 
ny pafl Pomorze - Pozna.il, zakotl­
zwycię.stwem Niemiec 105:46. 

PlYWANIE 
.MISTRZOSTWA POLSKI 

W .PILCE WOD.NE.J 
TaQeia mistrzostwa Polski w Wa­

terpolo przedstawia się następują.­
co: 

1) GlezoWiec 12 pkŁ st. br. 16:3, 
2) EKS. Katowice 6 ptk. st. br. 

17:6, 
3) AZS. Warszaw.a G pkt. st. br. 

8:5, 
4) KZO Ostrowiec 6 gier st. br. 

Michalak od roku bywał w cha 
rakterze narzeczonego u Woło· 
chów. Pracował jako drukarz w 
fabryce toreb przy ul. Tłomackie. 
Zawarciu małżeństwa sprzeciwia· 
ła się matka Wołochówny. Micha 
lak niejednokrotnie groził jej za. 
bójstwem w razie, gdyby nie mógł 
jej poślubić. W sobotę około g. 16 
gdy w mieszkaniu była sama Wo· 
łochówna, wykon.al swe zbrodni· 
cze zamietry. 

Po dokonani.u zbrodni morderca 
wałęsał się po ulicach miasta, nie 
wiedząc co z sobą zrobić, aż wre 
szcie około północy zdecydował 
się oddać w ręce sprawledUwości. 
Osadzono go w więzieniu. 

l:~) Hakoach Bielsko 2 pkt. st. br. Jednaj nowych 
3
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O nowe wyboryl Przegląd prasy 
DOKOŁA ,,KONSOLIDACJI". 

Problem wyborów, który w o- dynamiki, dla pogłębienia naszej sem czynnego życia politycmego. WIELKI FRONT ,,NARODOWY". 
hecnej dobie politycz.nej, wysu- znajomości rzeczy. Wybory dają I trzeba dopiero wyborów, aby "GAZETA POLSKA'' O ENDeCjl. 
~ł się siłą rzeczy na pierwszy nam właściwe poz.na,nie, pozwa- ta atmosfera się oczyściła, aby WIDĄW GRAżYŃSKIEOO. 
.plan, wypływa z momentów naj łają zobaczyć prawdę w całości, nicość- butnych i hałaśliwych Zamęt w obozie b. „sanacjl1

' 

b.ardiiej .zasadniczych. W grę przekazuj:t, nam najwietniejste grup wyszła na jaw, aby ~oma- wzmaga się . Coraz Wlięcej prze. 
wchodzi zagadnienie samodz.iel- odbicie rzeczywistości. dki nadrabiające miną i udające różnych koncepcyj „konsolidacyj. 
nego decydowania przez społe- A my l~h wyborów.i takich, silę, tozsypa.ły się w pył i znikły nych". Konserwatywny „Czas" 
czeó1two o swym los.ie, zagad- któreby naprawdę coś pod tym bez ~ładu, nie zostawiając za iltO- (chyba w imieniu całej grupy „na 
nienie udziału mas pracujących względem znaczyły, dawnośmy bą ialu, i aby wielkie rochy ma- rodowych pił6udctyków"?) pro. 
w gnspodaueniu krajem. · jut n.ie mieli. Ostatnit wybory sowe za)ęły należne sobie miej- pon.uje z.orga111izowanie WIELKIE· 

zjednoczenie narodowe. Ten stan 
n:eczy motna. t1umaczy6 różnymi 
wzgledamt. Przede wszystkim pe­
'WJ14 degeneracją polityczną, spo­
wodow&n!ł zbyt długfJn trwaniem 
~ zasadniczej pozycji· 1 zbyt dłu· 

gim odsunięciem od władzy w Pafl 
rtwie. 

d2~my tytko w nowej ordynacji I 
oowych wyborach DROQĘ do zdo 
bycia g?losu dla ma1S, a więc także 
rerenu dla dalszych walk. A „Sło­
wu'' chodzi o rozgrywlci z „Napra 
wą" i przygotowanie roku 1940. 
W tym kierunku idą plan1y„. „Sło. 
M>" gwałtownie nawołuje do u. 
zgodnienia „GóRĘ" le1iooową. · 

Ale obok tych podstawowych, parlainentairn~ filiały ratzej tył• sce, krótko mówiąc, aby wszyst- GO ~,FRONTlJ NARODOWE. 
pierwszorzędnych motywów, któ ko wymowę n~iatywnq. Dowio• lro wróciło do swej istotnej mia- GO". Czyli prawiicowego. In.ny. 
re .podnoł.Ul sprawę wyborów do dły atego seołeczel'lstwo w swej ry. W świetle uczciwych wybo- mi słowy re~ygnuje z konsolida. 
roli przełomowego problemu, w przyl!niataj(\c:ej witkszości cobie rów wuystko co zostało muez- cj1i powszechnej. Chciałby do te„ 
dzisiejszej 1ytua.cji, które wią- nie .iyciy.i A od czasu ~tatnich rtie wydęte, spad.nie do swych go „frontu" włączyć T AKżE BN­
~ z wyborami zagadnienit prze- nonnalnych wybotów t8lk wiele tzeczywistych roziniarów i zgu- DEC/Ę. Ciyni. jej tyUro wyrzuty, 
kształcenia form nasz~ bytu się zmieni~! Tyle faktów zasa- biona perspektywa polityczna zo że stoi nia ubocztU: 
politycznego, są i inne j~zcze dniczych w polityce wewnętrz„ stanie odnaleziOńa. A jednak warunki w jakich po­

iwzględy, które .stwarzają konie- n~j i ze~ętr.znej. śmierć niarsz. "':ybory odslonją dopiero pta-1 wstawały organizacje narodowe, 

Mimo tych zastrzet~ń, „Czas" 
W7JyWa endecję do " Opamiętanfa 
Ilię, do zgody z innymi grupami 
„narodowymi'; (w sa.niacji), bo 
MOZE NADARZYĆ SIĘ CHWI­
LA OSOBUWA: 

Jak w ~ciu jednostki, tak 1 na­
rodu nadarzajlł -.o tylko nieliczne 
Chwile, W których aktywna posta­
wa decyduje na dłuiro o powodze.. 
niu. M8Jlly wrdenie, te w naJ­
bll:Uzym okresie czasu Chwila ta 
móie lfo mdatzy6 1 Jeilł nie sa-
1tanle frontu narodowego prąp­
flln:ranyna, mo:łie by6 ~ 

Jedoooześn1le inny kioMerwatyw 

czność powzięota moiliwie na.j• P1budskiego, dekompaa1ycja o- wdz1we spoleczenstwo. Już czas walka o wpływy, szereg uprzedzefl 
prędzej decyzji wyborczej, h<nu rzj\dowego, nieudane do- uaj-wyższy, aby to nastąpik>, aby o,;yato peraonalnych, powodują, że 

Wybory pmWzechne i uczci Bwiadczenie .z ilOWl\ ordynacji\- niekł'810lai:la opinla pµblicma ·w:Y idea szerokiego frontu narodowe-
"9 to jedyna for:ttia owie· wyborc~ą, a obok tego Wył<Mlie• powiedziała się W· $,1?oóh dobitny go jesżcze nie ~pelole dojrzała 
dz~ia się opitill public~ Be~ nie się potęgi !iitlerow.ski~j, za- i wyraźny. Jej głios jest niecier- do realizacji. Egoizm partyjny, mo 

względu na to jaki jest :~tem grożenie nastej gr&nicy ll&Chod• pliwie wyczekiwany. .1 J AKżE nopollzowanie wpływów, taktyka 
rządzenia, trz~ba wiedzieć co niej„ Fakty 1• Dlutiały wywrzeć W DZISIEJSZEJ SYTUACJI ustawicznego wyczekiwania, a 

ny dzi.eńhlk 0Słowo" piórem p. 
Lup. zarz.uoa socjaUstom, fe są 
,;zaiwnt. Ptag114 Mwej ordyt1a. 
cj'I i nowych wyborów. Tymczasem 
może przyjść p. Orażyń.skl I z.robi 
ta'1Głe „Wybory", ie hal 

1połeczeństwa- tam w rzec%ywi• wpływ na. postaw• 1połec~ei'l- POTRZEBNY. Włdct~e bierności politycznej, ll-
stoścf sobie myśli1 trzeba wie• stwa! musiały 'W'ltr~łlĆ ~Il A. PRóCHNIK. cytacja w hasłach 1 programach 
dzieć, jAkie prądy w nim nurtu- pubh~" I pO'Wlta1e py~111e! nie pO~alaJt Jea~ na szerottte 
·11 • , ka . t i t . h ił jak pt>d wływl!Ul tycia 1.DlWl t 

Ale powiedzmy odrazu. ł'mu­

l&ty P; P. s. wydają sto nam po­
Utycźnle naiwne, Ieez •ł uczciwe. 
C6ł tobldl ont wierq, te je.tli or-o 
dynacja \łłybotcZ& b{!dzle „dem~ 

kratyeba", to Selm ~· do­
ekonaiy, a :tak Sejm ~e „d~ 
mokratycmy• - to l'ZlldY bod• 
§\vietne, a jak rządy będfł „demo­
kta.tyczne1' to wogól& b~dzle raj 
- 1 pokój, i dobrobyt, 1 koniec 
walk narodowoactowych. 

h• 1 Ja JeS S otna lC S a. dni ś. • ...... 1. ..L...f. • ..L.--"' uk 
Nawet r.ządy najhardziej aut~- 0 tałet ion,ł ...... _ . -obl~ia~~ki „ 
tatVWł'le m chist sz owa o się 1cze po.NI ego 

1 „~ ' onM yczne c:t.y Y społeczitóstwa1 Jaka dokonała 
ktatorskle, odczuwal' tę potr2e- • rvwłl da h 1 . 1 Od ·ZAWIADOMIENIE · 
hę i starajĄ s.ię na swój spoaób 0 

51• w r"'& ~ c nro 11CJ& • 

tym dowiedzieć, śledząc bacznie ~=%1 ha Io d« mogq tylko 
:przejaw ka:idej myśli, %.dobywa• W kr . takim Jak obe= 
J<\<: inłortnacje o nastrojach lu- bi ~ esie . . . Y 
dności na drodze tajnego wywia gu . się. całkowici~ 11totna pro­
du. Próbujcie zapo~ać się z ak- porr1a ał. Sy~u&CJ& taka aprzy­
tami, jak!e~okolwiek rz\du, SM· ja p()wsta'!anw. mał-,di grup, 
rującego na.w, ~stwow- bft ~~~.wie~• i.łuu koło 
udziału społeczeństwa, z jakieł- •ebie i •t.~J._, -, IW\ ;watah~ 
kol wiek epoki, wszędzie znajd~it Wnd.sta~ć Jeko .lilę f?lity~Ą. 
cie obszerne raporty i sprawol• ystępu1e na ws~~· p1erw­
dania. podaj~ce do wiadomości s.,..y. litpalf . młod~1eru~, ~tór.y 
zaniepokoj1)nego władcy, jakie i- cw1e w aobie duch~ ~~o 1 ~tó 
dee, pogle_dy i myśli kr~ 'W 'liaj temu pr:t1'tł~ baJ~'l, kan,­
azerszych warst\Vech apołeci- ry za zachodnit. eram~ m.e .,. 

Towarzystwo OsiedH Robotniczy ćh zawiadamia, ~e wobec osta­
tecznego ustalenia sposobu przydziału rnleszkan robotnictych w do­
mach T. O. R. na Grochowie przy ut. Podskarbińskiej, robotnicy 
pragnący otrzymać przydział mie sikania w tych domąch, mogą skła­
dać podania wyłącznie za pośre drtictwem swoich zakładów pracy. 
Uwzględniane będą tytko podania pracowników zatrudnionych w 

zakładach położonych bezpośrednio w najbliższym sąsiedztwie 
z Osled~ T. O. R. na Grochowie, nie dalej jednak, ntt w promieniu 

t km. od Osiedla. 
Nie, ,pan·le Lup., - tak 90bie gy. 

tuaćji ~ale nłe wyobntfamy. Wi. 

cych., Z8Wlllętrzn.a dekwacje wier ~-~Ić, aktsykuje aa-adq ~wyda 
aopodda1iczych bmife1tacji, ka ~ •~w (przys&łyda ~w 
dzidła pochlebstw, a w dzisiej- ~ GoebeJUiw}, obmy& ~ m~ 
sze; dobie 99~ pleblecyty, nie szi JakU »;2undur i ,.potó~ pc>wiłarua, 

OneśliiińUWO i antuemtOie l~lłnenie 
Po napadzie na ks. Pudra 

w stanie •tłuntić niepoko ·u 0 to, zape>WJada t.aki ar inny . pcze- ~ KOśC111LE . ( ! ) ~vars~aw­
oo Właściwie naprawdę <f1je'e s' łom, taką czy inn' r.e~l~Ję, pta 1k11ń ~1tał czynnie ;sniewazony 
w eercach i umysłach mlliJ 6

1ę sa tądna 1ensacji pisze o tym od ~i,ądz katolicki - w chwili; gdy 
ludzi, któte jarzmo pogrąt ~ w czasu do czasu i obóz gotowy, I w komży zmierzał ku ambonie. 
milc1eniu. Zniesienie de '1. ~ takich grup i grupek mnoły •i• Mówimy o kti~:iu Pudrze, ~ po· 
i awobód politycznych~ aCJt oo ni~. A a drugiej 1trony chod»snia tydsie. 
zwala btniejj\cym ptąOO:dJ: wiel~e obozy P'!lit~~e, repre- KfJl. A!encja Prasowa dorwsi 
moni i aiłom ~wnętrznym wy. zentUJłlce dąterua na~s~eruych o łym ·w n&t. łłowach: 
dobyć się na t•w, otw-atcie się mas społ~mych, ~kttP.14J~e po. 
uzewnętrznić, ale bynajmniej ich ka:tną człfść pol~ego epołecz~I\ ~"'ni;!.~!:!z ~~er,b~e~r f:! 
nie likwiduje, nie usu~, nie ni- stwa1 82' postawtOne poza naw1a śctoła sw. Jacka w Warszawie, 

szczy, bo %1liszczyć nie jest w,--------------------------
stanie. Nurt nie przestaje istnieć P l J T J G A A M O f O N O W E 
lecz staje aię podziemnVTn Trze~ 
b ł 1- krajowe i zagraniczne w wielkim wyborze poleca firma . 

a przy o!yć ucho do ziemi, aby p O L S K A p Ł y J A" wersz.w11, MłRSZAŁllDWHA 10ł 
fo uc?wyc1ć, I przykłada się U• n (Wprost Dworca Głównego) 
cbo s.ICwapliwie. 

Losy komunizmu w Polsce 

zbliżał się W KOMżY I STULE trafnego tóyraienia kon.1el'Wat 
do ambony podC2las sum;r, by wY- • p z· k .„ c" cl.ob Yf!'° 
głosić kazanie, jaklA osobntk do• tieł " , ". tty ~ · zyż po na s~ 
padł z tyłu księdza 1 DWUKRó'l'· tlżtwić, %ew głow~h r6żnych ME.­
NIE UDEBZYli GO z OK.BZY• chalskich. powstaje chaos? o 
KIEMi „ro JEST łYD". ZgrbJDa chtteicijansiwk juł nie pami.f-
!~::.m1 .!i!i':~=:.r ta - pamif2ta je1IO o t~r 
nap:u1tntka s kośdola ł DOTKU· I oto czyta, ie :lyd ( s pocho-

, WIE GO _POTURBOWALI. Pn)"' d:ienitJ) atol 1i~ - KSl~DZEMI„. 
b!ła pollcJa odstawiła do komi~ w &labe j p1ychice ło nie mou 
rmtu napastnika, którym się oka- • · • · '/ Ż . .J 1. • 
zał Rafał I\Ilchalskf zamieszkały Slf1 zm~cic ya - ~siędum? 
przy ul. Piwnej. stai: pohlrbowane Niepod.obna! Trzeba jakoś n11 to 
go napastnllca utrudnia dalsze zareagować I I p. MichAlski i<hie 
śledztwo. do kościoła.„ Po miłość? N~ -
K. A. P. pótępia na,paść tv slo· po ulgę dla śWej nienawiici. 

wach bardzo sianowczych: Takie są tezultaty obłędnej na· 
Musimy z całą stanowczością. nk · . · k. • • 

napiętnować BARBARZY~SKĄ go ' anty3em.ic ~1· 

W państwie wolnym, które od 
rzuca zapędy totalistyczne, któ­
rego los zaletny jest od posta­
wy moralnej społeczeńctwa, do­
kładna znajomość opinii publioz­
nej, na.strojów i istotnycli poglą­
dów, jest tym bardziej nieodzo­
wną konieczności,, 

Z komufitizrnelll w Polste coraz 
gorżej. Wyp~dki w ZSSR., w Kom 
internie, prześladowanJa polski,ch 
komunistów w Moskwłe i t. d. O­
gromni-e :tdepopularyzowa(ly ko­
munizm w masach. OlębCJki kryzys 
niewątpliwy. 

na.paść na .ka.piana, ktora śWład· A tera.G parę słów pod adresem 
czy, niestety, o posuwającym się kkru. 'Ks. Piukr ob jął koiciół św. 
u nas ZDZICZENIU OBYCZA· Jacka po znanym tiydożercy ks 
,JOW, tak, że nawet świątynie nai- T . ku C. k . . • 
sze, !iwięte czynności i sakrement r:e?zaO : . ~~ adw'! zb~g okolic::s­
kapłaństwa NIE l>OWSTRZYl\ltr- nosci. toz en.o .n o to, c:i;y kler 
JĄ ZBRODNIARzy OD TEGo zamierza TOLEROW Ać (a nie-

rzymy temu kłattlstwu dlatego, że R~DZAJU N~ASCI. • raz popierać} dziką nagonkę an· 
tow. Leńslti raa za sobą przeszło KA': pr.~ypomina prz~ t?J ·spo· tysemicką w Polsce? Niedawno 

Przed nami ciekawa odezwa, 
wydana ponc przez „starych 
d'Z!iałady K.P.P.". Atakuje sotja. 
listów, a po tym bierze w obronę 
Leńskliego: . 

,,Długoletni nasz wódz, general­
ny sekretarz naszej partii - to­
warzysz Letiskl, pod kierownl· 
ctwem którego l>at'tl.a nasza wyto­
s~, okrżepła. 1 zahartowała się w 
codsłennych bOjach kl81!t>wych -
llóltaje ogłonony szpiegiem. 

Oly to jeat motliwe 'l Ntepra­
'Wda. Nie wterąmy ternu. Nie Wie 

I r.iema - powtarzamy - lep 
n~j drogi, ':'niżeli wybory. One 
da1, obraz Jasny, wyratny, nie­
sfałszowany, bez karyb.tural­
nych skrzywień, bez przesad­
!1Ych .tniekształceń. Wszystkie 
inne sposoby wypowiadania się 
opinii publicznej 8' zawodile. 
Prasa niew~tpliwie stanowi rów 
met odbicie nastrojów społeczeó 
riwa. Al~ z kneblem cenzury na 
usta~h, zależna od m.tdnych wa 
runk6w materialnych, będąca nie 
nz wyrazem mo:lmych protekto­
rów i zainteresowanych finansi­
lrtów, cryni to w sposób niedo­
skonały i ułamkowy, Wiece, ma 
nifestacje. I one da:ifl obraz czę 
ŚQfowy, ~i'erupełny. Wszystkie 1000! all m.ęskich 11zyska Part, -
te środki to sposób dodatkowy, li 1to11ujłC &}lal'.at m-. 111. 
uzupełniający dla poznania opi• Naukową broszurę wysyłamy bea­
zili dl · · . . , . płatnie, dyskretnie „Inventus", War 

3~1at pracy w nielegalnym ruchu sóbnos~r., u: lcs: Pu~er. oswmdc::ył czytaliśmy w jednym ~ kkrykal· 
rewolucyjnym, bo nie kto Inny, w suioun C%asie, ze ]Mt POLA· n.ych pism ostry wyptzd przeciw­
jak kie~wnictwo z Leńskim :na KIIf1~1 - pod W1'!lędem narodo· ko wodzowi katolików francu· 
czele doprowadziło do wspanłllłe- wosciowym. . . s]d,ch Maritainówi - między in· 
go rozwoju naszej partii. f!-z~k? solidaryzu1~.my się z nymi ::ato, że Matitain nie jest 

Dziś cały aorobek legł w gruzy. opiniami Ka.t • .A.gencp, ale tym antysemitą (wrócimy niebawem 
Komu to było potrzebne? Tylko i razem -1:AK,~ 1stótn1.e.nttpasć- do sprawy MlLritaina). 
wyiącme fa21t1yzmowi. „barbarzyn~ka · Istotnie „ZDZI· „ZDZICZENIE OBYCZAJóW" 

Cey~ my komuniści mamy się CZENIE OBYC_ZAJó_W". Prazu: - t<Jk, ks. Kaczyński, szef KAP: 
temu Wszystklemu biernie prcy- da. 4ie skąd ~zi~l~ się to „zd:n· ma rację. Zdziczenie, istotnie. Ale 
glądać? Czyż mamy pozwolić na czenie obycza1ow · Przypadek? ze zdziczeniem trzeba W AL· 
dalsze rozbijafl:l(l naszego ruch•1, Nlf!. Obecnie. niektórzy ~wier- CZYć! 
który z takim uporem i nakładem dz~, z~ n~pa.stn:ik, szew~ Mic~al· Napaść na d·ra i prof. ks. Pudra 
sił budowlillśmy? .~ki, pr~cu;ący w zakłn.dz"! P· Bień podkreśliła jeszcze raz fakt, te po 

Zaczllłjmy ptzedewuystk1em ud lwwslnego, „fł:d~~dza o~iatvy eh& między wielką podstawową praw­
t>tzepędZenla mianowanych, czort roby 'Untyslowe1 · kMóiliwe, ale 00 dą etylzi clirze5cijań$kiej (miłóści 
Wie przez kogo, członków K. w. we~ w t.ym wypad u, .dlatżego ó~· bliźniego) a dziką nagonką anty-
K. O. 1 KC." w.azy! się uderzyc księdza w kos· semicką nie ma nic wspólnego. 
l tak dalej. cie!~· Co wJ?lynf1o 114 .- pr::y- NIE TRZEBA O TYM ZAPO· 
Kt puscmy - 1ueztownowazonq psy· MINA,,.. 1 ? na_Ptawdę Wyda! tę odez\~ę chikę MichalskiegoP "'· 

lt. CZAPIŃSKI - ntie w1tt11y. W kazdym razi~ Niezawodrti.l jest ofiara dzir 
thMs w szer~gach K.P.P. ogrom. kiej NAGONKI ANTYSEMIC· 
ny. KICKIEJ, trtva}ącej na łantac'h I'. S. Ciekawe, u noa.m 601oboj11C 

• a zrozwruen1a 1e1 nap1ęc1a, s.zawa, Aleje Jero%0limak1e M. R. 

Po~wltowania 
· Niemiła przygoda milionera Na prtystar\ im. dr. Micfta?owicza 
Na p kł dz1 wi lki L. B. u. 50. 

„ABC", „Falangi'', „W. D:&iemii- antysemiclca prtUa uara aif pisać 0 no­

ka Narodowego" i patu popolud· padsie Michalikk.,o ja}majtnnNj. Dwie 
niówek ód dłuższego tlzlUu. A pra m«iry, - iak SOWSH. 
sa OZON"{)wa oczywiście sekuro Tylko ,.N. Rzeupospoli'4" piu. .,,.. 

o a e e ego okrętu Okrętu dowleć1ział Błę o tym :pi:zy-
transatlant.yckiego, zdQżajlłCego z krym oojkocte towatźYaklm poałal Na oboty Czerwonego Harcerstwa 
Gd&Aska do Ameryki Północnej, wy- natychmiast ltltllonerowi •pudełko składa tow. St. Trzeciak, jakó 
darzył Bi~ P~łU'Y skandal towarzy- prosaku 8udoryn Ap. Kowalłlktego dowód podzięl«>wania za bezinte. 
akl. WytWome towaizystwo zlotone wraz ze sposobem ufycia. Amery-
• bankierów, prz~myałoweów 1 plan· kanJ.n Zl'OZUńUał l w ć!łgu niewielu reSOWrte załatwienie s.ptawy prżez 
tatorów bojkotowało cotaz wyraź· ~ został przyjęty z powrotem dr. Birencwajga. 
niej znanego w 1'.!urcpie i Alneryce do towareyatwa podtóznyeb. Ohoclat DO d c u 
Jnlllonera, właściciela składów kolo· powyższa historia brzmi jak wyjfł• yspoz. entr. nom. zw. Zaw. 
nialnych, który wyrzucając tysiące tek z tantast;ycznej powteścl, to jed- W myśl wezw. z dn .. 14/8 1936 r. 
dolar6w na abawy 1 przyjenmoacl nak· zapamiętajcie jq. sobie. Gryqcy składa tow. St. Trzeciak ~ł. 5, Jako 
żałował kilku groeey, aby za.kupid pot 1 niemiła woli rąk. q l pl&ch dowód podziękowania za bezintere-
preparat stan'>wiący dla niego rzecz jest uleczalna i usuwalna. Znany a , . . 
wlęce.j wartośclowlł od złota 1 dola- niezastąpiony zgćrą od pół Wieku sowne załat.w1en1e sprawy przez 
tdw. ·Nle będziemy ukrywali, te tym puder Sudoryn Ap. Kowalsklego w~ dr. Birencwajga. 
preparatem potrzebnym bogattimu pudełku =s sttkittn 'US\łwa pot i file- Na RoboiJJ. Tow. Pr,zyjaciół Dzieel 
ame~kanlnowi był Sudoryn Ap. Ko mllq. woń. Do nabycia we mieyatk.ich T A . k' 
Walskiego, środek usuwający pot i aptekach, !kładach aptećllnych dro- rta r~ce tow. . rc1s:z~ws 1ego 
niemiłą wofl rąk, nóg i pach, tak gerlach i perfwneria.ch. ' składa Bolesław ' Piłatowjcz i Sta. 
Pl'ZYla1ł dla otoczenia. Gdy kapitan ·nisła.w Upiilski zł. 15. 

duje - posuwając się ~a ,,rwrodo- tainic: 
wą" w pewnej odkgłości. .,Mamy tłlięc tu do czynienia ze ZOR. 

Stwarza to warunki :ibiorowej GANIZOW.A.NYM N.A.PADEM, kt,6re10 
SUGESTII. Coprawda ta .tama 01'· i.cianike wypracowano 1>ROBI.4ZG<J. 
tysemicka praao . nazywa fiebie FO, pr~rdmlajqc riirowł -~ 
bardzo ,.katolicką" i podkreśla .JHJ1J10C". 
swój „chry1tiunizm••. .Ale to To nie obucia ualeńc:a, lee: 11C1 ZIM­
„chr::eścijaństwo" jest gd:&uu w NO OhMY~LONA l 1'YKONANA 
dals11ycl• zakamarkach. Na fron· ZBRODNIA.!" 
cie - NIENA.WISót diika lłO' D:zimnik .... młpad ~ ąltacj4 poZ. 
go1i~al skoncentroWanię ~d· &kich •enlłh lUSlstOJPS'ICICB łllrod· 
kich emocyj na jednym punkcie, łcłw. 
n.a jednym temacie/ Nie ma już, 
widać, w Polsce paląi;ych .proble­
mów - JEDEN tylko jest „prll!­
l>lem": bif żyda! 

Tak ,,ogłupia się Polskę,", wedle 

<zrtaJcie 
D r a s e sacialistvaną 

Jednocześnie OZON--0wa „Ga­
zeta Polska" daje ostrą odprawi 
endecji, która nli.edaWIDO w swym 
gM\Wlym organie podzieLiłi Pol­
ski~ na „lar.aj legat.ny" (san.acj~) i 
„kraj rzeczywisty" (endecy prze„ 
de wszystkim). W „taraju kgaJ„ 
nym" „lciraj rzeczywiety jut nieo„ 
becny". Włatśnie t'O ostatnie 8ło­
wo rozgniewało „Gazet~"· ZJadlł„ 
wie pł,s·ze o tar~wlczamch: 

W tej moralnOllct dtwitcą 

pogłot1 wtek6w, snaą, Jlllinadto do 
btze llllań)'• Jak to pluł K•HMA. 
gdy •tarał „. W)'ja.łn16 l1lOt1WJ' 
poetępowanla. przewddców kont„ 
deracji. tar1owicJdeJ t 

riPtcłJa I Uial't'Jalcme uW71t„ 
niema posbawU;r 1e1a ,..,„n, 
pnezórno6cl I WllądliJ idcąm 
była dla nich ta Polek&, w kt6tej 
oni pierwszej roll ni• wiedli, w 
której owszem swojemu musieli 
ulegać"". 

Genealogia „kraju nseczywi-

stego" jest -jak widzimy - naj· 
bardziej prawowita 1 ,,aa.rodowa". 
Tak polemliują I walcz4 - ił 

sobą I t łn.nytni - przerótne od. 
łamy b. sanacji Jak wic!rzłrny, roz 
dźwtęki ogromne. „Czas" 1\a­
mawda endeków do porozumienia, 
a „Oaze~a Polska'' tanuoa fftde· 
oja - T AROOWICĘ. 
O AMNESTJĘ DLA POLrrYCZ· 

NYCH. 
Rzecz :zinamienna - 1«'3.loowskł 

,,IKC'' wo~a o AMNESTIĘ DLA 
WIĘ2NlóW POLITYCZNYCH: 

Jest rzecq wysoce *Zkodliwt 
dla prqazlośc.ł, jdU 1'łiellde pro­
bleJD7 sjednoczenla, je'1l ...... 

nlenla W7JAcla • lmpua ~ 
nep rozblJaJia •Io o apra"J' .,._.. 
nalne, zwf..'}zane • brakiem amn&. 
atu. 

Jest r.i:eezą. wysoce 2a!e pedago. 
atczn,, aby w czasie, 1'<11 potne­
bne jest zjednoczenie wnystidcli 
tywych llił, wskrseuano w dzte­
lllttkach proce16w pon~ pa.młt4 
zabuned włejeldob • lllerppl& ab. 
roku. 
Uwagi słu~me. 

UROCZYSTOśCI ,,SIL V" W OR· 
I.OWEJ W CZBCH()SŁOWACJL 
Uroczystości te wypadły WSPA 

NIALE. Donosi o niah obszemie· 
„Robotnik śląski"1 podkreślaj4c 
udział łiowat:'Zyszy z P.olskd z tow, 
!?EGEREM na czele: 

Uroczystość zaszczycut swoj• o­
becnoticlą liczni drodzy nam bra­
cia z Polski na. czele z nlestrudżo­
nym, sędziwym towatzyszem Be­

gerem, załotyclelem 1 budoW'ni­
czym Stow. „Siły", Przybyli .~ 

madnie wraz ze swt orkieetrt l 
zawOdnikaml, .nadajQ,C tak uroczy 
stoścl charakter nlerodzlelnego 
brat~l'&twa. Przybył takte O\idzłał 
nlemtecklch towarzyszy, nie mniej 
szczerze witany; były tłumy mło­
dzieży i przyjaclół - razem wiei· 
ka .wojska rodzina robotnlcza. 

Pi·eik!n·ie wypa.dk ogromny PO-
CHóD: 

Pochód lic!llący Okr!lgło I.OOO U• 
C'Zefltnlków, był przedmiotem fy­
wej #ympatll publlcznośct. Przy­
patrywał się mu tow. Tadeusz Re· 
ger, gorąco pozdrawiany przez u· 
czestnlków okrzykami „C~" I 
podńleslelllern płęśCl, Zdrowie !te­
gera nie pozwoliło mu l~c! w po­
chodzie, ze wzruszeniem pe.trzył 

tylko na pochodnjęclł młodzlet, od 
t>Owiadając podn1estentem ~ na 
wyrazy hołdu. „Piękny, ttnponujll• 
cy poch6d", powtarzał k1lkakrot­
h1e nMz Wddź. 
Duże wra~enie zrobiły - jak 

donosi „Robotnik śląski" - de­
pesze z P<>lsld: CKW. PPS. ·i Oł. 
Zarządu TUR.a. K. CZ. 

W związku z ustawą o nowym po­
dziale admłnlstracyjno • tel'ytorial· 
n~m 1l P., która wesz!& w życie w 
dniu 1 kwietnia 1938 r. wyda.ll.śmy 
hatwn\ maS>f '9' romnlatze 10ł x 7ł 
p. t„ 

BZE~POSPOLl'l'A POLSkA. 
w nowym poclzłale 1:1.500.000 

Cena .zł. 4.50. z uwagi jednak, że 
wydaliśmy drugi nakład ćenQ obnl• 
tamy do kWoty zł, 1.riO l to łtcmle .s 
wałeczkami, opakowaniem i p:rzeeyl• 
luł pocztowlJ. Wysyłamy po przeka· 
zantu naleZ11ośc1 na PKO. Nr. 13.7SS 
lub przekazem poc:ztowym.. 

INSTYTUT STUDIOW, 
Warszawa, M.anlzalkowaka • 

~ 8.U-52. 
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W republikańskiej ·Hiszpanii 
. . . 

Mowa premiera Negrina 
Autorrzowanr przekład z hiszpatiskiego Edwarda 8016 (tekst slcr6conJ) 

u. 

Dr. Negrin 

ŁUPIESCY C~ZOZIEMCY 

nątrz - taka była charakterysty­
czna cecha Hiszpanów w okresie 
jej apogeum. Nikt z nas nie pra· 
gnie rozczłonkowania His~panii, 

nikt, w «.'.zasie brato-bójezej walki, 
nie myśJi o rozdarciu na slirzępy 
tego, Cl' zcaliło pięć w~eków hi· 
storii. 

Jako konsekwencja - najwięk­
szy indywidualizm regionalny w 
1.:adrach i ramach na.jwiększego 
hispanizmu. 

dzi zienii, ustępują, nie po to, aby 
i umać eię za zwyciężonych, lecz by 
czekać na godzinę odwetu. Tak 
było w Madrycie, tak było w Ka· 
talonii, tak dzisiaj jest w prowin· 
cji Lewantu i Extramadurze. Za· 
pytajcie tych wspaniałych bojo~ 
nilków 43 dywizji, która po kilku 
miesiącach nieusta'lllllych walik., 
prawie bez nabojów do karabi· 
nów i bez artylerii (jeszcze raz 
święta nie · interwencja) - cof· 
nęła się z frontu w wzmowym po 
rządku, aby przejść przez granicę Walczymy o zapewinienie przez 
francuską. Tam na ziemi francu· pi.ństwo każdemu obywatelowi 

ekiej powtórzył się plebiscyt III pełni praw, O POSZANOWANIE 

dywiiz.j~ dając dowód światu '--- SUMIENIA I WYZNANIA. Nie 
tak jakhy jeszcze dawodów było dopuszczając do i,ngereneji Kościo· 

trzeba! - po której stronie opo· ła, jako illl-stytucji w życiu pań· 
wiada się lud hiezipański! st.wa, gwarantujemy swobodę re-

O CO WALCZĄ IDSZPANIE? ligijn~go kultu. Wynika to z g~o· 
szoneJ przez nas zasady. Zawdz1ę-
c.zamy ją niezliezonej liczbie Hi· 
sizpanów, wyznających religie po· 
r.ytywne, zawdzięczamy ją tysią· 

com i tysiącom katolików walczą· 
cych .P'> naszej stronie, państwo 
nie może prześladować nikogo za 
jego idee i wierzenia. Byłby to 
głęboki błąd I Każde prześladowa· 
nie rodzi męczenników, zaś mę­
czennicy ci ożywiają wiarę. W u· 
ozuciu religijnym można odkryć 
najszlachetniejszy wyra!Z ducha 
ludzkiego, zaś bez głębokiego u· 
czucia religijnego trudrwby było 
znaleźć potrzbną odwagę i znieść 
te wszystkie straszne próby, jakim 
kraj nasz podlega. 

Walczymy, aby owoce pracy na 
leżały do tego, kto pracuje na zie· 
mi, walczymy, aby nie dopuścić 

do eksploatacji jedinoetlki praeu· 
jąeej pr~ plutokrację i arysto· 
kraeję, kt6re chciałyby domino• 
wać nad państwem, tracąc z oczu 
ws>zelki intere? kolektywny. 

Wiemy Już, co to znaczy woj­
na! Jesteśmy pacyfistami., lecz 
właśnie dlatego, że nimi pozostać 
chcemy, Hiszpania rntl6i posiadać 

potę7;ną armię na lądzie, morzu 
i w powietrzu. Wiemy, co ko!Ztu· 
je armia, lecz przekonaliśmy się 

również, ile kosztuje nie posiada· 
nie jej. 

HISZPANIA BEZ ZWYCI:Ę:Z· 

CóW I ZWYCIĘŻONYCH. 

Jeżeli w czaeie wo jn'y mlUimy 
być twardzi i nieubłagani w sto· 
suniku do jawnych i zama&kowa· 
nych wrogów - to jednocześnie 
J)ĄżYMY DO POKOJU, któryhy 
dał możność wszystkim Hiszpa· 
nom, dobrej wiary i woH, przystą 
pienia do olbrzymiego zadania od 
budowy Hiszpanii. Obowiązek ten 
będzie ciąiył nad nami WS'J;ystki· 
mi • . Czy;ż po tej krwawej epopei 
będzie · można klasyfikować pro· 
stodusz.nie Hiszpanów na zwycięz­
ców i zwyciężonych? Czyżby&my 
mieli kontynuować, w olcresie po­
ko ju, walkę bratobójczą? 

Niechże będzie przeklęty taki 
rząd, który po zakończeniu kon· 
fliiktu, nie zrozt11llliałby, że jego 
pierwszym obowiązkiem jest do· 
prowad•zić do porozumienia i har· 
monii, czy:iiącej możliwym życie 

zbiorowe obywateli. Biecłną by· 
łaby Hiszpania, gdyby po tylu 
okru.cieńsitwach i stral!:mych pró· 
bach ni(> mi,alazła przy'Wódców i 
kierowników, · którey przekreśli~ 
szy nie1Jawiść i pragnienie zem· 
str, nie mieliby na widoku im:e· 
resu wszystkich obywateli, zgod· 
nie z wielkiemi. ideami naS>Zej hi· 
storii, 

Dzień taki nadejdzie! Tymcza· 
sem jednak, wiedząc, że to, oo ma 
my zdobyć, zaeługuje na wszelkie 
ofiary, mlJlSimy walczyć odważnie 
i nieustraszenie. Walczymy o to, 
aby Hiszpania należała do Hiszpa· 
nów. Pod tym hasłem zwycięstwo 
musi się stać lła$Zym udziałem! 

Hi.s~pania knvawi dlatego, ze 
niepQskromione ambicje krajów, 
dla których prawa narodów są ni· 
czym, spadły na nią, jak sępy, wi· 
d~ąc w naszej ojczyźnie łakomy i 
łatwy kęs Z!ł&pokojcnia swych pra· 
g:i:>,ień: Olbrzymie bogactwa poten 
ejii.1ne, uprzywilejowane p-0łoże· 
nie geografreme, jedyne w Euro· 
pie - to niezła przynęta, na to, 
aby przeprowadzić diabelskie ma· 
chin.acje, które gdyby nie na8Z \ · 
Mlek, mogłyby postawić haniebny 
kres h!etorii naszego kraju. To 
prawd~ że niektórey z nae, Hi&z· 
p_anów, oddali wrogom teren pod· 
~inowany już przez maehiawel· 
~~! kombinację. W ewn~e wal· 
k!. narodu, którego uczucia naro· 
dowe zostały przytłumione, dzięki 
D;lałoS>tkowej i nędz.nej polityce, 
pozwol:ły zatruć wspólne życie o· 
h'Y'!at"la, prowokując, metodami 
demago~ gwałtu, doprowadzając 
d„ oeła:bienia władzy państwa i bu 
dzf!C wzajenin11 nie.ufnoU mi~ 
iywemi imtytttcjami Narodu, a o· 
hywate1ami. W ten sposób stwo· 
mono atmosferę, w której bunt 
mógł się wydawać obroną, zaś 
„p.rorn:mdamento" miarą zapobie 
gawczą. Bnnt i „pronunciamento" 
starały się prŻeiUtawić · światu pod 
maską „zbawcze.i rewolucji". Na 
triumfie' kasty i frakcji chciano u· 

stanowić polityczną, wojskową i e· 
konomiczną hegemonię. 

Tak, mamy swoje racje, aby 
wierzyć w zwycięstwo! Czemuż w 
przeciwnym razie, mielibyśmy 

walczyć? Jeżeli Rząd domaga się 
od ludu wytrwani· aż do końca, 
za cenę największych ofiar i po· 
święceń, to dowodzi, że nastąpiło 
całkowite zidentyfikowanie zasad 
między rządem a ludem. Nie wol· 
no by było żądać ofiary w imieniu 
określonej ideologii jakiejś gro· 
py lub partii. Od począdm naezej 
tragic2mej odyssei wszystk.ie rzą· 

dy Republiki powtarzały prawdę, 
że walczymy o respektowanie wo· 
li narodowej, o za.pewinienie Hiez· 
panii ABSOLUTNEJ NIEPODLE· 
GŁOśCI. Niepodległość ta oma<;za 
uwolnienie się od najeźdźcy, i od 
jakiejkolwiek opieki, omacza po· 
litycme. ekonomiicme i społeczne 
tycie, kierowane i regulowane tył· 
ko p:rzez HiAzpanów. W alezymy 
o iintegrralność Hiszpanii, nie chce· 
my dopuścić bowiem do żadnych 
koncesji, do żadnych hipotek na 
jej terytorium, ani na półwyspie, 
ani na wyspach, ani w krajach 
na8Zego protektoratu. W ALCZV· 
MY O REPUBLIKĘ LUDOWĄ, 
O CHARAKTERZE DEMOKRA· 
TYCZNYM. 

Monarchia straeila W8Zelką ra· 
cję b~ zaś dynaatia omaczałaby 
wciągnięcie Hiszpanii w orbi·tę in· 
nego kraju. Walczymy o rząd pra· 
womocny, i o silną władzę wyko· 
nawczą, zależną od woli narodu. 

DINOL płyn przy poceniu pac1' 
proszek przy poceniu n6·. POTU 

Dobrze im sie powodzi · Najnowsza zabawa 
Do ministerium Handlu w Pradze p. marszałka Grzesika 

Rząd nasz stawia państwo ponad 
partiami - partie te uzna_ją - wplyuęło podanio cd Konrada Hen· 

swej strony, że ich główna misja lelna o udzielenie mu zezwoienia n& 

po1e~a na służbie ~biorowości na· sprowadzenie do Czechosłowacji sa­
cjonalnej. Walczymy, aby wola mochodu marki ~Iercedes • 

. LUD . HISZPAŃSKI CZEKA Hiszpanii, wyrażona w swohod· 
NA GODZIN:Ę: ODWETU. n~m plebiscycie, zaraz po okoń· Wartość wozu Henlein ocenił na 

P dl f 
czeniu wo1·ny, określiła poJitycz.ne 7.0 tys. kor. czeskich, zaznaczając, iz 

a iśmy o ial'ą niepomiernych 
ambicyj jednych, craz przeciętno· i społeczne życie Republiki. wóz ten podarowały mu :;,układy 

ści i tchórzostwa drugich. Walczy Walczymy, aby zapewnić posza· Mercedes - Benz. 

Pat donosi: 
31 lipca b. r. odbędą się w Biel· 

sku · pod protektoratem marsz. 
St3jmu śląskiego, p. Grzesika za· 
wody zręczrwfoi pracowników ga· 
stronomicznych (.,ozonowego" Z. 
Z. Z. - Przyp. Red.) z całej 

Polski. 

Boz~artyjoy ~arlamont 
Sanacja po bułgarsku 

Po czteroletniej przerwie odbyły partiach, a dziś stoj4 w pierw· 

się w marcu wybory do sejmu buł szych szeregach wl~kszości rząd°" 

garskiego, czyli do t. 'l:W. Sobra- wej. 
nia, co miało być ostatnim etapem Co 11~ tyczy opozycji parlamen 

na drodze do wewnętrznej ,,nor- tarnej, to jest ona oczywiście o~ 

rnalizacji". sadzona przez przewódców daw-

Pod poj~ciem „normalizacji" nych partii, w tej liczbie prz~ 

rząd rozumiał likwidacj~ przewro- Cankowa i Głcrewa. W o.pozycji 

tu z d:n. 19 maja 1934 roku, prze- reprezentowane są wszystkie od­

de wszystkim pod względem tor- cienie myśli polityCUJej, od lewioo 

malnym, gdyż w istocie rzeczy no wych radykalnych partii robo~„ 

we ukształtowanie się uatrof.a w czydl . i aocJaJ_11tów do stojących 
Bułgarii, który spowodowany zos- na najbaftlzleJ krańcowym pra­
tał przez przewrót oraz naatępuj4- wym skrzydl_e cankowtstów Je 

ce po nim wypadki, ma być nadal, skłonnośclam1 ku autorytatywny,m 

utrzymany, a rząd oraz więk'5zość rządom. Cały ten wachlarz polizy..., 
rządowa mają zdecydowaną wolę czny. zostawił na uboczu dawne 

Ię utrzymać osiągnięte roobycze. r6tn1ce - i - jak d~tychczas -

Normalizacja ogranicza si~ prze kroczy współnle w Jednym froa.-. 

to do restytucji tego artykułu kon- cie opozycyjnym. 
stytucji bułgarskiej, który powia· Wspólna platforma, na której 

da że Bułgaria jest konstyłucyJDll znalazły si~ dawne stromtlctwa, to 
i pąrlamentamą monarcbJli. powrót do d~okracji, jakkolwiek 

Formalnie zasada ta obowiązy·. ~e przyznaJ,, ie trzeba będzie 
wała także w ciągu ubiegłych czte usunąć pewne braki ł ułomnośc~ 

. dawnych sejmów 1 opieraijąc:ege> 
r~ch. lat, gdyz wszystkie zarządze. si~ na nich ustroju. · 

ma 1 ~ekret~ w>:dawane były z po· jut pierwin obrady nowego 
wołaniem się na art. 47 konstytu- Sob . dopro dzlł d k fl'k 
cji, artykuł przewict.ijący stan wy- tó ranial ... wa >: 0 ~nktió. 
· b 1 t w, pon ewa.c. opozycja w :11c-
Jątkowy, stan ezpar amen arny. rych rt k łach 1 · 

· · któ a Y u nowego regu am1-
!0 t~z pierwszą pracą, r4 za- nu dopatrywała się usUowania za 
Jął się nowo obrany parlament, kneblowania ust opcnycjl Najwlę-. 

~~~a~~~~=o~~=:~/r~ ~;::::.u~~~ae :~;~i~~i w;;~~~: 
ciągu ·c a · dość błaho. Ponieważ zakazane 

I jak dzis~ejsza Bułg~'.ia w swej jest . wszelkie łączenie się w grupY, 

we~nętr~neJ .konstruk~Jl we wszy na platformie politycznej ,po za 
stkich d!uedzmach życia państwo· sejmem przeto większość rządo­
wego różni się od Bułgarii ~ przed wa Sobrapia uregulowała regula-

4-ch 1.at! tak s~o 24-ty sepn buł· mi.nowo także podział miejsc w. 
garski, Jak brzmi urz~owa ~azwa parlamencie. Posłowie siedzą we-. 
~v~br~nego w mare.u Sobran~a, ró- dług okręgów wyborczy<:h, a we~ 
~m. się od wszystkich 23. seJ~ów, nątrz odcinka zajmowanego prze% 
Jakie b~ły od odzyskania mepo· okrąg _ według porządku alfabe-. 

dl~głośc1 w 1878 roktL C~ zna- tycznego. Potłowłe rządowi Sł 
m1enną tego parlamentu Jest brak przeto poprze~kmi posłami' z °" 
w nim p~tił. Kat~y ~pośród 1~ pozycji. 
po&łów, Ja-k równ1et .1c.h przepadli Przeciwko takiemu ro:zmieszoe 
w '~yboraoh kontrkandydaci .w li· ni".i posłów bardzo ostro reago­

cz:b1e około 1000 .w~tępowa11 wo- wala opozycja:, uw~ając to za 
b:c. wyborcó~ me Jako przedsta· krępowanie swobody ruchu po„ 
WlClele str~nmctw, gdyż. od_ 1934 słów. Większość rządowa pozos-­

roku s~onructw w ~ułgaril nie ~a. tała głucha na wsi.ystkie ar~ 
Ale 1 bez stronnictw jest se1m menty i mechaniczną większościł 

bułgarski podzielony na dw'le zwal odrmdla W'ft)'Stkłe wnłosld ~ 
czające się wzajemnie grupy, a zycjl. 

mi.anow~cie, n~ tych, którzy popie Nie ma ładnej nadziei, by Wl 

raJą. pohtykę .1 p:ogram Rząd'il, o- przyszłości oraz przy omawianiu 

raz na przec!wmków Rządu. Oru innych spraw włększośt: rządowa 
pa rządowa .bezy. 106 posłów, gru- chciała pójść na ustępstwa dla o­

pa opozycyjna hcz~ła na .P~ząt- pozycji ł nie majoryzowała jej we 

ku 56 posłów. z. teJ ostatnie1c gru· wszystk:ioh głosowaniach. Rząd 
PY, ubyło ostatrt1~ trzech povłów, ma pewną ł oddaną sobie więk· 

~torych pozbawiono mand.ató~ szość w parlamencie, a ponieważ 
Jako ~osądzanych o „komumzm. · rząd nie wy~edł z łona parła• 
.Mozn~. było przypuszczać, 1ż mentu, to pozycja jego wobec 50• 

większosc parlamentarn~, która brania je&i tym mocniejsza. 

na s~ym sztandarz: ~ypi~ał~ zer· Dzisiejszy sejm bułgarski jest 

wam~ z przeszłością 1 .dązen1e ~? odłbliciem sejmu polski~go z lai! 
nowej, przekształconej Bułgam, 1930 _ 35 z jego sanacyjną więk· 
nie znajdzie dosyć ostrych słów szośoia ' 
na potępienie cawnych partii, tym --···· _. ________ _ 

czasem rzecz ma się zupełnie ina-
my, aby ocalić Bisz.panię przed nowani · dla osobowości indywi· Jest to już dn1gi samochód, który 

dominacją pierwszych i przed złu dualnej ł!•ch wszystkich narodów, wódz Nleoiców sudeckich otrzymuje 

pieniem jej przez Wl!IZystkieh. Lu· I któr<? hvorzą poszczególne c.zęśei 
dzie na~i ustępują wówczaE!, gdy Hiupanii. Jedność na zewnątrz i w prezencie z Niemiec. 

nie mogą już utrzymać danej pię- rórnorodność elementów na wew· Dobrze „łm" się powodzi! 

M. in. zawodnky przemaszeru· 
ją trasę 3.000 m., niosąc w rękri 

tacę, na której znajdować się bę­
·dzie szklanka z piwem oraz szklan· 
ki wody. Dfu zwycięzców ! 

dziane są cen1W nagrody m. in. 2 
puchc.ry przechodnie. 

czej. Właśnie w jej szeregach znaj Robotnicr DODieraide 
duje się liczny zespół ludz~ któ· 
rzy do przewrotu zajmowali kiero· swoje -Dismo 
wnicze stanowiska w dawnych 

TJIUS fillDOWiCZ 2) gotowań wojskowych znacznie pó. , Tataj założone i prowadzone na słanie do Solwyczegodska, gdzie' wotującym starcia, wymagaj4cym 

źniej; oraz pod względem . wyko- mocy uchwały partH przez B. Ję· chciał mnie na parę lat osiedlić ge ofiar, - to była atmosfera ówczes­

nywanej pracy i liczebności zor- drzejowskiego firmy wydawnicze nerał - gubernat-Or warszawski: W nej mej pracy w ł.odzt 

W PotrzaslrU ganizowanych. „Książka" i „życie" wydawały Krakowie czas biegł szybko lecz Zastanawiając się nad caloścf4 
ll Należy przypomnieć, że jeszcze mówiące o walce podziemnej lite- intensywnie: szkoła bojowa*), wy wytworzonej sytuacji doszliśmy dQ 

Urywek wspomn.ell przed rokiem rewolucyjnym 1905 rackie utwory Struga i Daniłow· jazdy: konferencja bojowa w Za· wnios'?1, te nalety. motlłwłe p~ 

nastąpiło skoncentrowanie w Kra· ski ego, liczne tomy książek i bm- kopanem, zjazd . rozłamowy PPS., ko znuenlć eałk~w1cie sposób pro 

Bo były to czasy pełne sprzecz- ko ,co było opozycją w stosunku kowie szeregu instytucyj i działa· szur, poświęconych zagadnieniom na którym przypadła mi ciężka ro wadzenia organ1zacj1, ~kończyć ł 

ności wewnętrznych i rozterki. do Rosji, natomiast poczęły trium czy niepodległościowych, poprzed politycznym i społecznym; tu po- la rzu.cenia pi,erwszego „rozejdź· ruchem masowym, z góry w wa"' 

Ludzie, reprezentujący w P.P'.S. fować wskazainia politycznej zgo. dnio rozproszonych. z Londynu wstała „Trybuna", tutaj była cen mv się", _ i znowu c-.idzy pasz- runkach ówcz.esnych skazanym n1 , 

kierunek niepodległościowy, w r. dy z Ros.ją i teoria „organicznego przeniósł się do Krakowa zarząd trala wydawnicza broszur i instruk pÓrt do kieszeni i powrót do Kró· bezp.łodność 1 ld~sk~, natomi_. 

1905 zostali usunięci na plan dru. wcielenia" Polski do Jłosji. Pomi Oddziału Zagranicznego PPS„ re· cyj militarnych, inicjowanych lestwa. Dano mi.Łódź z zadaniem przejść d? zamkni_ęte.i, zakonsplroo 

gi, a stworzona przez nich Orga· mo usi~wań, o jaki.eh mówimy da dakcja „Przedświtu", główny przez Wydz·iał Bojowy; stąd &zły utrzymania tam organizacji w wie- wanej dz1ałalnośc1. Lecz jakte nit 

ni1zacja Bojowa stała się tarczą lej, w latach 1910, 1912 i w przed skład wydawnictw i archiwum P. do ·Królestwa transporty „bibuły", mości dla haseł niepodlległoścl I ła~o było zerwać z dotychczaso-

aiflaków ze strony oficjalnego za. dzień wybucha wojny 1914 r. na P. S., zjechali: Bolesław Jędrze. broni i amunicji; tutaj właściwie 1 
. . F k . R wym systemem pracy, skłonie! 

d P t.. c K R -~„ t · d ł . t . C zdek arowama się za ra CJlł e- d 1 1 1 ....... i d . 1 1_ b ··~ 
rzą u ar n. . . ., z~v.c.O•ny z s roJe ugo owe w spo eczens w1€ jowski, Leon Wasilewski, dr. Fe· rezydował . K. R., tutaj odby.wa 1 c ·n p p S ze n cowcvw ue nM;e, y -

t. zw. „lewicoW1ców", zarzucał Or. polskim zaboru rosyjskiego zapa. !iks Perl. Osiedlił się tu Józef Pił· ły się Rady partyjne, stąd, różny- wo u Ył ą · .' ·. przestano wieców i ogranlczonOJ 

gan~zacji Bojowej „nacjonalizm", nowały tak powszechnie, że roz· ·su.dski, przybył z Suwalszczyzny mi granicami, przedostawali się Trudno po~iedzie~, aby była to $~ do nielicznych kółek! St•ct. 

„rąmantyzm'', „zdradę" solidar- bijały si.ę o nie jak o. mur nieprze. Aleksander Sulkiewicz, główny „te do Królestwa emisariusze politycz- ~raca łatw~ ! ~poko1na: stan wo- dodatkowe trudności i nieporO.. 

ności z proletariatem rosyjskim, byty usiłowania niepodległościo- chnik" partyjny. Ze Lwowa prze· ni, instruktorzy Bojówki a później Jenny w miescie Łodzi, rozpoczę· zumlenla ze zwolennikami nie mQ 

lecz w grun.cie rzeczy te zarzuty wej propagandy, a P'Hsudski, niósł się dr. Witold jodko, które· Związku Walki Czynnej i Strzelca. cie terom policyjnego, pierwsze gącymi nieraz · zrozumlel · nowłf 

były zasłoną dymną. wszedłszy na czele swych oddzia- go wybitna działalność i zdolnoś· Ta, z inicjatywy towarzyszów, po· zdra~y w Or_ganizacji . Bojowej, taktyki. . 

Wreszcie jesienią 1906 r. nastą. łów w Kieleckie, długo skarży~ się ci nie zostały potym ani odpowie· wstała w r. rnll „Szkoła Nauk walki bratobójcze pomiędzy so- Po sześcf-.i miesiącach bory~ 

pił rozlflm, niepodległościowcy wy na lodowatą obojętność miesz. dnio wyzyskane ani ocenione. Tym Politycznych". Tutaj Piłsudski cjalistami a „narodowcami", wiece nia się z najrótnorodnlejszymł tru-o 

łamali się, zakładając Fr.akcję Re. kańców Królestwa. sposobem, gdy po r. 1906 pogrom snuł swe plany i, na długo przed w fabrykach, na których trzeba dnośclami ł.ódt robotnicza został& 

wolucyjną P.P.S. Zaraz po roz- W latach 1906 - 1914 Frakcja rewolucji wyrzucił na emigrację ich realizacją, omawiał w C. K. R. było przemawiać i polemizować, zdobyta dla ówczesnej Frakcji R~ 

łamie has!'o niepodległości i pro. Rewolucyjna P.P.S. była, w zbie- długi szereg działaczy z Króle- i z zaufanymi towarzyszami, zaiga- zebrania . komitetu ~kręgowego, wolucyjnej, lecz ja w dzień niem~ 

paganda obowiązku przygotowy- rającym morzu ugody politycznej, stwa, - dostawali się oni w Gali- dnienie stworzenia militarnej orga- konferenc1e . z ~zielnlcami, - giem pokazać si~ na ul!ca~ miast~ 

wania się do wa.lki znalazła moc- pierwszą placówką ruchu robotni- cjt w wyraźne, mocne kadry orga· nizacji, potym, - założenie Zwią s~o~em kierowanie organl~a· „ochranka" jut znała mój pseu~ 

ny oddźwięk wśród robotników i czego, przm:otowujqcą walkę zbroj nizacyjne i pracowali nadal dla zku Strzeleckiego i Skarbu Woj- CJą 1, za jej pośrednictwem, wiei· nim I poszukiwała podług rys<>p~ 

młodzieży. Lecz gdy następne la- nq w imię niepodległości. Pierw. ruchu. Z biegiem czasu Kraków skowego. kim prądem .spo_łe~zno • politycz- su, - byłem, jednym słowem, n~ 

ta ·i '!' Polsce i na całym tereniej szą placówką w znaczeniu podwój stał się centralą i mózgiem dzia· W Krakowie znalazłem się, - nym, roznamiętniającym masy, wy terenie łódzkim wykończony i sta1 

imperium rosyjskiego zadawały nym: pod względem czasu, albo- łalności niepodległościowej, pro· jeden z wielu wyrzuconych falą . wałem się bezużyteczny. Trze~ 

ruchowi rewolucyjnemu klęskę po wiem inne organizacje charakteru I mieniującej na Królestwo i placó· porewolucyjną, - jesienią 1906, U· f .*~dKomei;i?antbem1.;~łyl hcr.!_!0~~ . było myśleć o oc!wrocie. 

kl ł ł b Ć t b t . b ł . d k' I k' R „ . . . kł W ł d d . wsro uezmow y i. o • „ ....... 01"&1 . . D • .,. „ 
ęsce, - poczę o s a ną wszys ro o ni.czego za ra y się o przy- w 1 po s ie w OSJI 1 zagranicą. cie szy z o og y z rogi na ze· („Leon"), Szpotań!ki Tadelldo .... „ 
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~ · .1werilim iwiemn11. ,~naro~ow1m" rniiu~o 
Kilka dm temu podaliśmy wiadomoić , 

o sarz;qdz;onei przez władze kon#skacie 

Pod ostrym kątem 

• ... „. 

Obca batuta 
i ozonowym reporterku ·. 

trz;ech. broszur ' niemieckich, fbydaiiycli · • :·' · (B•lk• wsp61czesne) 
te 1.-i.psku, Berlini~ - ~ Monacliilim. " Tyl , ·."Wł~dza . wrzał~ -z gniewu i obu.-. namyśle wycedził zastępca. dżetową zieloną książkę i zoba­
iuły b~oszurek mowzą" same :a ~u, rzę~ia'.. Pan · burmi-strz klął i wy·· „Jaka, panie kolego? mów pan czywszy kwotę, ile kosztuje utrzy 
Judenfibel - Totengrabe~ ~er W ~lt~l· myślał; jego zastępca nie panował ·- jaka?" . . . n:ianie tego miłego domku, uczeszył 
tur <G~abarze kultu?· 510.iatowerJ. - nad swymi nerwami. jak śmiał · Rada w radę, ' postanowili. się bardzo, cyfra była imponująca 
Juden&pigel (żydowskie ~wierciadldJ-. ' ktoś niepowołany, ktoś nieproszo- Ubrali kwiatami i z_ielenią schro i. opiewała na 27 złotych tysięcy. 

Kolportażem_ tej sy~i~atyc~ef _ li~era: •ny wedrzeć się w tajemńice ciche nisko, kaz_ali wymyć okna i pod· Zajączek bez trudu wytłumaczył 
tury ~ tere~ie Ł~dń .' okrę1it . za1~· 

1
go i' spokojnego miasteczka - jak logi i zaprosili kurierowego repor zawianemu gościowi, że 27 tysię· 

KRWAWY NAPAD 
POD BIELSKIEM. 

Na szlaku · turystycmym, pro· 
wadzącym na Klimczok, znalezio· 
no krwią broc.ząccgo człowieka. 
Przechodzący w tym miejscu dr. 
Mucha, lekai;z szpitala pow.;izech· 
nego w Białej, zajął się natych· 
miast nieszczęśliwym, zawiada· 
miając o wypadiku władze hezpie· 
oz~ńatwa. 

walo ·"tl k_sięsamm. L_ibertas w .Łod~. i,. śmiał obnażać nagą prawdę - J'ak tera. cy to akurat połowa 70-ciu tys. 
l P k k 66 dz Pierwsze dochodzenia ustaliły, 

P"%Y u • . '.0 tr ows "ie1 • g 18 
• tez. ., śmiał p· odrywać zaufanie zwierz- .Pan reporter_ był oczarowany złotych. Jakże nie wierzyć tak 

... _. le S G dzk · że ofiarą napadu rabunkowego-
pr:.eU3<. awicie . tarostwa . ro i.eg_o· ', cllnićtwa, którego ciemny, głupi przy1·ęciem, woda wdowa uderza- niewinnemu stworzeniu. 

~n k lar o jaki w danym wypadku chodzi 
""l"i""' wsz,·si ie e.gze.mp z.e omawia·. plebs ty·m zaufaniem nie darzy. ła ma do głowy, woń kwiatów I pod w.pływem upała słonecz- ik k ły 

eh b di kł - jest kierown · sz o powszech 
"". • rozur •. znaJ uiące 8.'.ę -n. a 3

, a· Na dobitek znalazła się 1'akaś go• odurzała go kompletnie. Atmosfe- n ego·, zapachu pięknych kwiatów · s B Lk p eł u 
dsUJ :ab ali d d Wlad neJ w tarym ieu; u, aw a· 

1 r 0 
ysposyci1. *· niąca nie wiadomo za czym ,,war- ra .rodzima,_ pokropiona wor.ą ży„ i opowiadań niewinnych - kores 1 s dn' k • d · te t. tan napa . iętego, tory o · 

Pr!Ua endecka • stinayjn.a rozpi&uje ·sz· aw~ka papuga", która te rze· cia miła była i przytulna. Na do- pondem nie zauważył, natłoczo- nwsł kilka ran w głowę, jest bar-
slt! atale " CJbcych "ośrodkach. ' d,-s;o. czy', będące - „własnością prywat- datek świerszczyk ukryty za ko- · nych izb, pierzyn nagrzanych let- dzo cięi..ki. Policja prowadzi ener 
:111cfi", nie clicąc widzieć, ze n'ajgor&zym ną" miasteczka, przeniosła na te- 'minkiem nucił wesołą pieśń sre- nią, blisko 40 st. temperaturą cho- gic:blle śledztwo, celem wykrycia 
„oiT~i~m'". jest B.er_lin; -skąd sqczy s~ę :ren fifoli cy. · brem i złotem przetykanej wdzię· rych nieuleczalnie na gruźlicę krę sprawcy. 
stras~ln~. 1ad trucz::~y we w~z,·st~ie , „Gotów p. minister· to wszystko czności. A całkiem widoczny mi- gosłupa i krtani, kotła w którym 
str':':r ~· 1':'!: maiqcy_ ~~celu s~a· ·przeczytać f będzie bieda" - ża· m0 lekkiego zamroczenia reporte. na zmianę gotuje się rosół i her- KATASTROFA SAMOCHODO-
ral~~~ woli_•. ws~elk~J h..$amodzi&-_ IR' si'ę" do zastępcy p; burmistrz. ra zaj~azek strzygł wesoło długimi b.atę ,ani brak~ ławek i tr.zęsących WA. 
MJ rnyali Jadnosci w kraiac demokra _ ~,;Jest na to rada" - po dłutszym uszami. Pan reporter otworzył bu· stę rąk starowin, trzymaJą<eych w 
fY"lłych. • . powietrzu gotowaną ~trawę. Po-

Między Sieradzem a Zduńską 
Wolą taksówka z Sieradza zderzy· 
ła się 10 samochodem osobowym 
„Adler'.', jadącym z Łodzi. Znajdu 
jący się w samochodzie prywat· 
nym sędzia z Łodzi Fichtenholz 
został zabity. Towarzyszący mu ad 
wqkat Mippe i towarzyszka zostali 
ranni. Obaj · szoferzy są również 
ciężko ranni. Dwaj męrezyini, ja· 
dący jako pasażerowie taksówki, 
odnieśli lekkie obrażenia. · 

Dane, opublikowane -io Londynie i Pa .. · · . , · płynęła z.a to na szpalty pisma 

ryżu, s1111ierdzają, :ie poza granicami Ila' lesonu pon' aochr •. 26 paraso11· sentymentalna, cicha i pełna spo-
Nieraiec wychodń 307 dzienników, Jinan· .~ . •I kojnej radości pieśń o starającym 

;;::!::;~M=nt~:hp:a c;;';:~: 1 pozostawili lodzianie w lramwaiacłl.. ·:~:t;;;e~~~~~r:~i ~;~~~c~~d~ś~; 
jprku 8Umkckim j polskim nie· toia· pracy i t. p. dostojnych rzeczach. 
domo.. ·jak nas informują, w miesiącu I dnieniu własności, a to przez po-

.czerwcu· pozos.tawili roztargnieni danie dnia i linii tramwajowej, w I zadowolony jest P· reporter, 
Hitlerow5ka trucizna rouhohi ,;. po · ad oloną 1'est władza ""'OWI: 

~ !od.zianie n. astępu1·ące przed.mioty któreJ· przedmiot został pozosta· z ow · - -r -
Polsce bezkarnie. Spójrźmy na kioski t • f d · 'w tramwajach miejskich: wiony. a caiunem razesu, praw a nie 
i stouka ga:eciar:111 n.a ul. Pi.otrkow- k · 'ęce· k ·g7 par rękawiczek, 3 apaszki, 8 po aze w1 J swego przy rego 
a1dej. Pełno w nich jadowitych piśmi- tóreber, 1 kosiążeczkP WOJ'skowę, Przedmioty nieodebrane do dnia oblicza... Chyba, że znów odez-
del 1oebbelsowskicb treści pomografl.cz· " l · · b dd b d t · · · b Niebi Oni 9 książek i 4 zeszyty, 26 parasoli, sierpnia r. • o ane ę ą o- wie się me a-czny os ewu DWOJE DZIECI - TRAGICZ· 

NYMI OFIARAMI BRAKU DO­
ZORU. 

'llO'pogromowej. 5 par <>·kularów, 1 książkę do na- warzystwom dobroczynności. i Ziemskich Kar - Herr Paweł. 
Ro:mchwalenie pi&maków zgleischal- bożeństwa, 9· beretów, 3 laski, 3 

tot«mych 5~ga tak daleko, ie oatatnio p• kl b •k „ H bi 
C'1rU ~ęściej w ordynarny sposób aM• ~zaliki, 12 portmonetek, 4 pary 1e o ro otnl OVI u ae era We wsi Stob1ernej, pow. rze· 
lrujq i obrażają Pol5kę, co zm.usiło na. pończech, ·1 sukienkę, 3 sakiewki, szowskiego, w miesuaniu rolnika 
s:re n.a:byt cierpliwe władze do odebra· :I kapeljlsz męski, 7 czapek, 3 ze- o plotacn I poJskich robotnicach Chmiela, pozostawicue chwilowo 
nia debitu kilku pism.om. garki, 5 chustek, 5 teczek, 3 pary bez opieki dwoje dzieci: 10 1. He· 

majteciek, 1 książeczkę Ubezpie· · Na terenie firmy Haebler jest P. Zerbe, oczywiście, udaje, że lena Dworek oraz jej braciszek 
Po konfiskacie, dokonane.iw ~ieber· a1n· S ot 5 św"adectw szkol nadal niespokojnie. Ogromne I o tym nie wie, prowokuJ·ąc bez 4·let.ni Marian podeszły zbyt bli· 

łtu" warto byłoby bli:ej zająć się traM- fZ 1 P ., · 1 
-

port1J111i książek i pismami, nadch.odzą. 11ych, · 2 koszule., 1 kołnierzyk, 6 wzburzenie i roz.goryczenie wśród przerwy i szykanując robotnice, sko do palącej się maszynki &pi· 
eymi 

111 
Niemiec. : . . złotych · i 70 groszy w gotówce, 1 robotników wywołują zarządzenia i usiłując je głodem podporządko· rytuaowej. Helena próbowała na· 

. . . ka1Jel~ damski, 2 pary waleso· zawiadowcy Zerbego, noszące wać swej woli. lać na palnik &pirytusu, l\lomen· 
. ZbYł d~go ]Uz rruia_ło ~.stellUltrc:ne" ,nów, ' dwie pałeczki do bębna, 2 wszelkie cechy szykan. P. premie.r kilka dni temu rzudł tam.ie nastąpił wybuch. Dzieci M:a 
1 sbrodniae ~atruwum.e opudi pu6lr.cs- nesesery, 1 bańkę do mleka, klu- W dniu 22 czerwca robotnice kilka ostrych słów pod adresem Ob 1 nęły w płomieniach. Na krzyk 
•l • Polsce. . cze, fotografię, ) kołderkę dziecin 2-ej zmJany, po przeprac()Waniu cych przemysłowców. Chodziło w j Jzieci nadbiegł Chmiel, który zdo 

_N~żs~y już czas :~~W!'Ć .ko~y ną, J legitymację uczniow~ką, bu· 5-go dnia roboczego, zwróciły się konkretnym wypadku o płoty. , łał ugasić płomien!c. 
.s „osrodkkm tlysponc11: :mą.1duncrm ty dziecinn-e i damskie, różaniec, po pracy do zawiadowcy Zerbego C~yż zdrowie i życie _polski~ ro 1 Po udzieleniu pierwszej pomo· 
alf poza granicami państwa polskiego. '1ańcusxek od zegarka, wzory, 1 pa z żąd·aniem zapłaty za dwa dni z b?tmc jest ~zeczą mniej wazną, 1 cy lek11rs.k.iej przewiezione dzie· 

sek, dI'Ut, 2 grezbienie, 1 br anso· ub. tygodnia. Zerbe odparł, że rui" płoty, ze wolno tak panom ci do szpitala w Rzeszowi~, gdzie 
' letkę, druki, szkło ck> zegarka, 1 pieniądze ~ą dopiero dn. 28.go przemysłowcom znęcać się bezli· Helt:ina Dworek zmarła w strasz· 
ubranie robocze, krawat męski, czerwca. Robotnice przedstawiw- tośnlie nad tymi ni~częśliwymi, nych męczerniach. Stan jej braci· 
próby wełny, · kosztorys budowy, szy swe ciężkie położenie, prosiły w których obronie rue staną oa- szka jest beznadziejny. o·wie· kobiety· 

poratone przez piorun futerał do okularów, pelerynę, san o część należności. Zawiadowca wet powołane ku temu władze? 
dały, kostium kąpielowy, 2 wiecz- ostro im odmówił. 

W dniu wczorajszym w godzi- ne pióra·, 4 puderniczki z pudrem, Gdy robotnice opuściły bez w.y-

nach południowych przes~ła nad bieliznę, 1 broszkę, scyzoryk, bru niku kantor, p. Zerbe zawiadomił . 
Łodzią burza, połączona z błyska- lion, broszki, jęczmień palony, 3 policję, że robotnice pe»:bawiły go I SWl.Dl'"e I 

zaurrzll dziecko na śmierć .wkami i piorunami. W pewnej papierośnice, papierosy, 2 zapał· wolności. 1 . 
chwili strat pożarna została po- niczki, spinki, palto dziecinne, 2 Należałoby zadać p. Zer~u , . , 1 • • • kol sce i za r zł ·e na 
wiadomiona o uderzeniu pioruna. padełka tekturowe skrzynka soli, następujące pytanie: czy nalezała ~traszny -W:'padek zdarz~. 0~

1ę dw I ~I.! . wć Y g Y Y 1 

· ul w óbl N · ' · • botn" l t d d · dniu wczora1•zym we wsi ro - s m1er . 
w posesję przy . r . a 9. a· ·curow1ce, 1 flaszkę, 1 waltzkę, 4 się ro 1com zap a a .za . wa ~· . . Bł" . d Ł d . Gdy Wenninska przybyła do do 
szczęście piorun nie wywołał po- -laski, świece i młotek. ub. tygodnia? Czy w1edz1ał, ~e ni, gminy orne po 

0 _ z i ą . . mu zastała już oaryzione zwloki 
uru, jednakże obiegłszy mieszka- I . Wszystkie wyszczególnione robotnice od dn. 7 maja do dnta W czasie nieobecności matki d . ecka n°a wic;lok czego 
nie 48-letniej Michaliny Król, po· przedmioty są do odebrania w 22 czerwca przepraeoiwały ledwo Marii Wermińskiej do m1eszk~n~a ~wetg~ szioku ~erwowego. 
raził właścicielkę mieszkania oraz Wydziale Ruchu · Tramwajów Miej 10. dni i. kwestia zapłaty za ~wa jej, w którym ~pało _ ~~le~~te os a a z . k zo-
przebywającą tamże 44-letnią Ma skich przy ul. Tramwajowej 6 co dnt była dla nich bardzo wazna, dziecko, d::>s.tały się dwie swmte, O stras~nym ~ym wypad u . 
rię Tomalę. Pogotowie udzieliło dziennie, między godz. 10 a 13-tą, gdyż wypłacenie ~żności umo-1 które rzuciły się na dziecko śpią- st~ły powiadomione władze polt· 
jej pierwszej pomocy. prócz niedziel i świąt po udowo- iliwił<>by im zaspok01enie głodu? cyJne. 

„„ ...... „ ... „„ ... „ .................................... „11111!1 ............ Bł!„ ................... ... 
.. ' 

P. G. WODEHOUS.E 

W STARYM 11.WORZ·E 
Z angielskiego przełożyła . . , 

a. ICOPaLOWNA 
17) 

- Ależ nie, pro.s,zę bardzo. Ilekroć pa.ni tylko 

tę<ły przechodzi,„ · . 

- To bardzo mi.)_~ z P.ańskiej strony. ~o_. .. ale d!a­
C%ego przyszłam„;· Właśnie · opuściłclm, swego ', o)ca . . 

- Miejmy riadżieję, że to tylko · chwilowe z.ef"."a· . me.„ 
- „.pieniącego się z .pow<>d.u pańskiego racbun· 

ku. 

- Ta~, coś w tym rqdzaju.· 
- Podoba mi się pani kapelusz - rzekł Józio. -

Jaka pani mądra, że pani nosi czarne kapelus.ze do 
tych prześlic:z.nych jasnych włosów. 

To wydało się Jance wymijające. 
- Nie odgrywa to iacLnej roli, czy podoba się 

panu mój kapelusz, czy nie, panie Bushy... Chodzi 

o to, że mój ojciec •.• 
- Kim jest pani ojciec? 
- Buckstone Abbott. 
- . Bez niczego, czy baronet? • 

. - Baronet. Ale czy to odgrywa jakąś rolę? 
- Niewielką, prawda? - rzekł Józio, przekona · 

ny jej rozumowaniem. 
- Więc trzymajmy się tego, co odgrywa. Chodzi 

o to, ŻP mój ojciec„. 
- Nie może zrozumieć? 
-:-- Właśnie. Był pewny, że sumia, którą panu za· 

Chocłaż twarz tego człowieka bY'ła miła, a. jego 
zachowanie - z początku łagodne, uprzejme i nie 

omal czułe, teraz stało się łagodne, uprzejme i zu ­
pełnie wyraźnie czułe - Janka ·~e spodziewała si.ę 
nigdy czegoś aż tak przyjemnego. Zapiszczała r:i­

cho. 
- Och, panie Bushyl 
Młodzieniec wydawał się zakłopotany. 
- Czy mogę zapytać panią o coś? - rzekł. 

Nazywa mnie pani ciągle: panie Bushy. Nie wątpię, 

że pani to zauważyła sama. Dlaczego? 
Janka spojnała ze zdumieniem. 
- Ależ pan jest panem Bushy, c;zyż nie? 
- Niech się pani śmieje przy tych słowach . Nie, 

nie jestem panem Bushy. 
- Więc kim? Jego wspólnikiem? 
- Nawet nie jego przyjacielem. Jestem po prri-

stu przechodniem. Wiórem, który unosi rzeka żyicia. 
Przyjrzał się rachunkowi z delikatn.YIJil uśmiechem 

na wargac.h 

ZAMORDOWAŁ CAŁĄ RODZI· 
NĘ DLA ZAWŁADNIĘCIA MA· 

JĄTKIEM. 

We wsi GłUJChów w powiecie 
skierniewiokim, wybuchł. pożar 

w domu Nitkowskich. W pożarze 
znalazła śmierć Maria N~11kowsk~ 
jej dwie córki or11z jedJioro<:Ziiy; 
synek. 

Sprawcą nieszczęścia okazał się 
281etJni Józef Nitkowaki. Przymał 
się on do zbrodni, oświadczając', 
iż, chcąc zawładnąć majątkiem ma 
tki, wymordował rodzinę, a na~ 
pnie podpalił dom, sądząc, iź w 
ten sposób zatrze ślady. zbrodni. 

NACZEP . POCZTY WYRA-
TOW AL .LEKARZA Z WODY , 

. W jazjQwcu (koło Buczacza) 
tonącemu lel•arzowi . Kusząierowi 
p.o.śpięszył. z .. pomocą miejscow~ 
naczelnik. -poczty Górski,.' który ..t 
narażeniem własnego życia urato· 
wał · tonącego. · 

SKAZA~'.IE POTWORNEGO 
MORDERCY 

Przed tr-y bu;taiem sądu okręgo.,. 

wego w Tarnowie odpowiadał 21. 
letni Paweł Kostecki za potworne 
zamordowanie swego szwagra 
Burzawy, którEgo na oczach ludzi 
ogłuszył łopatą, a potym leżąc2.11u 
na ziemi wygniótł kolanami wnę· 
trzności i kopnięciem buta rozbił 
czaszkę. Za to ohydne morderstwo 
wymierzył mu trybunał 4 . la~a 

więzienia. 

WŁAMANIE DO . SĄDU 
Niewiadomi sprawcy wła01ali 

się do sądl.1 okręgowego w Sko· 
lem. Pastwą włam.ywaczy pat!la 
gotówka w kwocie kilku ;et zło­
tych oraz depozyty, sądowe. 

ZDAWAŁ EGZAMINY ZA K-0· 
LEGóW 

Stanisławowskie włactze poli; 
cyjne wpadły na uop sensacyjnei 
afery szkolnej. Wydział śledciy 
ruresz tował 22-letniego T. Głowa 
ckiego, zam. w Chodorowie, który 
legitymując się fałszywymi dowo 
darni, zdawał w tamt~jszych gith 
nazjurn egzaminy za swoich kote 
gó.w. ' ' • 

ałlio łódzkie 
WTOREK - 5 lipca 

Przestała się uśmiechać. Nadeszła chwila, kiedy 

naletało być poważną, a ·nawet - gdyby się to 

okazało potrzebne ...;.. surową. Janka zoba,czyJa, że 

on takte spoważ~iał; miała .t.YlJco .nadzieję, .że _to nie 
oznaczało nieustępliwośc~. ·· . 

- Ach tak, racbt<nek. Proszę mi pokazać; o jaki 

to rachunek chodzi? 

- Ten, który mu pan przysłał u dodatkowe kll· 
azta, spowodowane wydatkami biurowymi. Chod.ii 
o tę ksiątkę ,którą mu pan wydał. 

- Jaki tytuł? 
- „Moje wspomnieriJa m:vśli~lde,''-: ·o jeg~· ~spa 

ni.dych wyprawach. · ·· . „ . . · . 

· - Rozumiem .. · Wfolki .. rozmach. Dalekie placówki 

imperium. Oto, jak · ocaliłem swego tragarZ.a-kta­
jowca przed zranioną pumą ... ,Miesz~a~cy wi_oski wy­
dawali się przyjaźhle usposobfoni;, Więc postano\vi­

liaiy spę&ić tam noc. 

płacił na początku, to będzie wszystko, - aż tu oto 

zjawia się cl.rugi rachunek. 
Czy mogę go zobaczyć 7 

- Oto jest. 
- Hm. Tak. 

•-Co to zna~? u uważa go pan za 1·oco na· 

ciągnięty? 
- Według mnie jesl on wręcz zaWTotny . 

- No, więc? 
- To jest wierutny nonsens. Trzeba go natych-

miast poprawić. 
- Dziękuję. 

- To z.robione · po mistrzowsku! - szepnął. -­

Prawdziwe dzieło sztuki. Czy pani wie, w jaki spo­
sób Bushy oblicza te dodatkowe koszta, zw;ązane 

z wydatkami biurowymi? Mówiąc po prostu, jest to 

stuna, jaką - według niego - można wycisnąć 

z nieszczęsnego klienta bez obawy interwencji po· 
licji. Oto, jak się to robi. Bushy idzie na drugie śnia· 

danie. Ke'lner wręcza mu kartę. „Kawior" c:z.yta 

Bushy - i ser-ce w nim podskakuje. A potem wzrok 
s.postrzega cyfrę po prawej stronie .i mroz.i go myśl: 

'6.20 Muzyka (płyty). 6.45 Gi.mna5ty· 
ka. 7.00 Dziennik ponony. ?JS Muzy·· 
ka poranna w wykonaniu Orkiestry W oj­
skowej pod dyr. por. W!adnła.wa Sa­
dowskiego (z Pom.ania) . 8.00 Pnerwa. 
11.57 Sy gnał cza.su z Wl'lrStawy i Hej· 
nał z Krakowa. 12.03 A.ndycja· południo­
wa. 13.00 Przerwa 13.45 Utw-0-ry tra.u.s· 
krypcyjne Aleksandra Gh.zunowa (pły· 
ty). 14.15 Muzyka obiadowa (płyty). 
15.15 „Zrobił Ma;ciej k<nła ogr-0dci0 

kiem" - bajka Lncyny Kn;emieniet· 
kiej (dla dzieci młodszych). 15.35 PNe· 
gląd aktualno.ści finansowo - goos.podąr· 
czych. 15.45 Wiadomości gos.podarcze. 
16.00 Koncert w wykonaniu Orkiestry 
Rozgło;ni Wileńskiej pod dyr~ Whdy­
sława s~::zepaii.&k.iego, Kazi.mierz o-. 
bowski {tenor). 16.45 .;l>rtzygoda w 0P.ie· 
ninach" - opowiada·nie Stalllishrwa Bro­
niewskiego {z K:ra~wwa). 17.00 ,,Stan ho­
d(}wli bydła w wojeV<ództwoie łód'Zlkim": 
- pogada<ńka - O·pr •. ii; ż. Jan Paj,i.,_ 
17.15 Mwzyka popu!aima (płyty). 17.3.? . 
Wiersze KaiZiinierza ' Sowińskiego · -'­
a.udycja literailka - re<:ytacje. 17.SO P-0· · 
radn.ik sportowy lokalny. 17.58 Odczyta· 
nie prog~am,n. 18.00 rGnia'lldo .ois pod 
kępką rozclio.dnika - pógadanka Axel 
Stjerny (z Wilna ) . 18.10 Ma~e na 2 
fo.rtepiany (8 rąk) te Lwowa. Wyk.o. 
nawcy : Zofia Szafranowa, Irena Up. 
c3'Vńska, Tadeusz Seredyński, Ma«>ian 
Altenberg. 18.45 "Lato leśnych loozi ... -
fragment · z powieści Ma;rii Ro<hiewi­
ezówny {z KatO'wfo). 19.00 Recitał il1>ie· 
waezv HeJ.e.nv Lipow51kiej. Przy forte• 
pianie prof. Lunwi1k Urstein. 19.20 Po­
!!a,da,nkn a•ktnalna-. 19.30 Na balu przed­
wojennym - koncert rozrYivko~. 2Q.l5 
Dzieonik wieczorny. ' 20.55· P0gadanka 
aktualna. 21.00 · Życie knl.twalne: :21.10 
Koncert chórów regio;nałnych, na.grod'Z.o­
hv rh na Konkursie P. R. (z Katowic, 
Wilna i f ,or·-z ·) r. a W. R. P. Wykona<w· 
cy chór mę- ki „Eed10" pod dyr. Kairo­
ln Pro&nll'ka. 2] .50 Wiadomości porto­
we. 22.00 Wj.aclomo6d sportowe I.ok.al· 
nP. 22.0;, Koncert roZ1rywkowy. Wyko­
nnwcv: orkiestra Ta.necma ..Akoroeon" . 
p ik Eugeniusza Stathla i Wiiktcll'ia Ło· 
ziń>ka -· śpiew. ako.pmamiuje St.a_nisła· . 
wa Pawlikflwsk;a. 23.00 ~ie wja.d<?· · 
mo~ri il<zier. nil:a v-'eczornep:o. Komnni· 
kat meteorologicz;nv. , 

Właściciel nieruchomo$ci 
przed sądem 

W dni u wczorajszym zostało 
przewiezionych specjalnymi samo · 
chodami 56·U właścicieli: nierutho 
mości do Sądu Grodzkiego celem ·' 
ukarania ich za ·niestosowanie się :· 
do wydanych zarządzeń lnspekcfi··· 
Budowlanej. - Nie ma za co. 

- A kiedy pan •mówi, że trzeba :go poprawić? 
- Myślę: ttnieważnić. Wymazać. Skreślić z reje-

stru. Uważać za niebyły. 

Czy mogę sobie na to pozwolić. I już ... .iuż chce od· 
p·owie&zieć · pełnym żalu zaprzeczeniem i zamówić. 

kotlet z frytkami, gdy nagle przypomina sobie„. 
fD. c. n.) 

Wszyscy właściciele ukarani zo. 
stali bezwzględnym aresztem od_. 
2 do 3· tygodni. 
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Z codzi!nnrch · '!,alk Rir!botników .1 

KONFER_ENCJA Z FIRMĄ przedstawiciele firmy oświadczyJL I 
Zgromadzenie robotnicze P. P. s. 

', I 

I Groźny pożar ~abryki 
I przy ul. Piotrkowskiej 

11GENTJ:.E.MAN" · ODROCZON- że udzielą odpowiedzi w. środę, 
NA. W dniu wcrorajs.zym odbyła dn.ia 6 lipca r. b., do którego to 
się W 12-ym obwodzie Inspekcji terminu in1Sp. Hoffman odroczył 

ZGODA 'MIĘDZY. 'FRANCJĄ P•rac.y k!onoferencja w sprawie po ko11Jferencię. 
I 1'URCJĄ ~ taił ~ 

ws ego zatargu w fi.rmie „Gen- ZATARG W FIRMIE. ,,TAMA. 
W wyniku zawartego wczora1· tleman" nrzy ul L' k' 

, · .,. · 1manows 1.ego RA" W dn1·u wczor"J'szym m1'ała w Antiochii francusko - tureckie- 156 z " 
nr. · · ramienia robotników się odbyć konferenic1· a w l111spek-

go układu wkroczy dziś lub jutro udział 1 ·~ f „ b ł d 1 
w iwn erenlCJt ra a ce. cji Pracy . w spraiwiie powstałego 

do Sandżaku Aleksandretty 2.500 maci· na c I d t · · I "' a , :zte e z prze s aw1ic1e em zatargu w firmie ,,Tama-ra" przy 
tureckich żołnierzy. Kl z Ch 

· w. em. ul. Cegiel•nianei· 66. 
NOWA FALA TERRORU J k · · · „ t 

·W PALESTYNIE' a JUZ p1·sat1smy za .arg we Jak wiadomo zatarg powstał nia 
wspollliTliaillej fi.rmie po.wstał z po. tre. ń.ie nrzyi·ęcia do pracy zredu. 

• Ostatnie dwa · dni przyniosły wodu · t b t „. ' 
. · wysunię ego przez ro o - kowamei· swego czasu ""botn.icy, 

wzmożoną falę terroru w. 'Palesty- 'kó - d · .-v 

ni w . zą anta podwyżkii p'.lac w oraz na tle nie wypłacenia dwom 
nie. Zastrzelenie w dniu wczoraj· sto&untku 8 oo 10%, a ponadto bot · 

1 
ś 

szy01 kolonisty żydo~s1dego przez 1 ro ni1.oom na eżn.o ci wg. orze. 
n~ .te . żądania rozc.iągn·ięcia ist. czen.ia komisi·i roz.iemcze1· i n1'e 

Arabów dało wozoraJ· powód do d tąd b' · ~ 
. nie1ące1 „ o -umowy "li 11orowej I · " · ·1 : 

akcji odwetowej ze strony żydów k. t uregu owa.noei spra\\'.y ur opow. 

w Jerozolimie rzucono bombę n~ ! niar{
0 
••• ~s ę~~· . · ' Konfef,encja ni~ ~ doszła do. skut 

arabski autobus. Trzech Arabów · klad
0

".rbc;,czaJS Jrma bozatw_ikerał~ u.J ku z powodu nie przybycia ·.na 
1• z 1orowy z . ro nn ami na 1.. f · d t · · 1· z · 

zostało zabitych a. 7:iu rannych, ok1-es krótszy. i:o erencię prze s aw1c1c _1 wiąz 

przy czym stan 5-etu Jest krytycz- Na wczorajszej konferenci· ' · ·. · . 
ny. Po.nadto w pobliżu konsulatu 

1 
• , • · 

ES:iE.~~r::. ieria latwro1 !amo[hDOwYlh . ~: 
bów zostało zabitych. . . • . t 

Na granicy Jaffy i Tel • Aviiv 2 Z_~bitycb, kilku .. Ci.Aż_ k0, ra .. O.RYC. h 
dwóch robotników arabskich za- _ ._ 

trudnion.ych w fabryce niemiec- Oneg!laj nasz.osie między Zduń· L Przed dom'em Nr. 11 przy uli· 

kiej zostałg zabitych, a jeden ran- siką Wolą i. Sieradzem nastąpiło' cy· Zachodniej zost~ła n11jecl:n11ia 

ny. w samym śródmieściu Jaffy ~dę.rzenie samochodu. stanowiące· prze·z ' samochód· prywamy 40'-leot 

fi-ciu Arabów Wstało postrzelo- go własność . adw. Mikołaja Nyp· nia Emilia Km.a, zam. przy uli· 

nych, z. t.ego dwóch zmarło wsku- pe z Łod'zi z taksówką Kazimierza cy Siennej 13, bez.robotna. 

tek odniesionych ran. W mieście Trę~acz~ z ~i~ra.dza~ w&k.utek cze Niesoozęśliwa kobieta · oclmioiła 

panuje podniecenie. Sklepy oraz go ~ba wozy . ZO&tały dos~zętnie ogólne : obrażenia ciele..."lie. 

biura arabskie zostały zamknięte zniszczone~ a jadące w nioeh oso· · Leka.rz pogotowia miejskiego 

na znak protestu. Orupa młodzie- by uległy poranien~u, przy czym po udzieleniiu pierwiszej pomocy 

iy arabskiej, usiłująca zorganizo- jadący w wozie -adw. Ni-ppego, sę pr.zewió2'1 ją w stanie ciężkim 'do 

wać pochód demonstracyjny zo. dzia . Sądu Grocblk.iego w. Łodzi szpitala św. Józefa. 

stała pr.zez policję rozproszona. Seweryn Fi.ichtenholc został zabi· W clmiu wczorajszym w Poddę· 

Zbrojny oddział partyzancki, Ji.· l!'· . . . . . . bwie, pod Tuszynem na autostra· 

czą.cy okOło 70 ludzi napadł wczo- , Po_za _tym ra~ni wetah c~ęzko drie Łódź - Piotrków zdarzył się 
raj na doświadczalną fermę rząd.o az.ofer adiw._ N1ppego Sota~JoSław wypadek samochodowy. 

wą w far:idya i doszczętnie spalił Z1ęt~ zam.~esZkały w Łodzi przy Pod samo-chód należący do Ka· 

wszystkie zabudowania gospodar ul.· P1erackiego 5, sam adwokat rola Bachtolda, zamieszkliłego w 
Niippe oraz p. Zdia Tarnowsika Łodzi pr.zy ul. Piotrkowekiej 152 
nieco lżej. Z drogiego samocho· wpadł wskutek wła&nej nieostroż· 
du cię2iko ramty został Kazimierz ności Kaz.illllierz Grudziński, rów· 
Trębae&, tir.zej zaś pasażerowie nież zamieszkały w Łodzi przy uli 
odnieśli jedynie lżejsze ohraże· cy Nowo.za'l'zew.slkicj 25. 

cze. 

SPORT· 
U NAS · 

Lekkoatletyczne mistrwstwa ro­
botnicze Lodzi, odbędą się na boisku 
TUR w niedzielę, 10 b. m., o godż. 
9-ej rano. 
Wyścig 50 kim. dla „kaśclarz)"' 

UI'Zlłdza w dn. 10 b. m. LOZK. 

Hakoacb pnoduje w szczypiomla 
ku między mieszczańskimi drużyna.­
~i żydowskimi Lodzl. Po zwyCię­

:stwie nad Makabi i otrzymaniu wal 

koweru za niestawiennictwo Bar­
kochby, będzie Hakoach walczył o 
mistrzostwo Polski zw. „Makabi". 

. Piłkarze łódzcy zdobyli punkty na 

WYjazdach. Union Touring pokonał 

w meczu o wejście do ligi RKS. za~ 
głębie 2:1, a Zjednoczone zwycięży­
ło w Piotrkowie „Concordię" rów· 
nież 2:1 w rozgrywce o awans do 
kl. „A". 

I ZAGRANICĄ 
O tytuł mistrza. Wielkiej Brytanłł 

wszechwag zmierzy się 22 b. m. w 
Toronto (Kanada) Anglik Tom Farr 
z Nowozelandczykiem Stuiklandem. 

. 6-dJ)fowe zawody piechurów odbę­
dą się w Szwecji. Każdego dnia za­
wodnicy przemaszerują jeden z eta· 
pów, wiodących z miasta do miasta: 

.Trójmecz 'lekkoatletyczny Olli Ber 
lin - Rzym - Tokio, organizują Ja 
pOńczycy 22--23 listopada w Osaka 
koło Tokio. 

12 raz w „T<mr de France" startu 
jeb. r. Belg Vervaecke, zwany „Kró 

Jem szczytów". Uchodzi on jeszcze l 

dziś za jednego z faworytów biegu. 

inia. Toręba<IZa i ZiętJka przewie· Grudziiński z.najdował się na let 
ziono do szipiitala w Siera<ł'zU, ni&tu w odwiedzinach i w chwili 
gdzie swfer Ziętek mimo zabie· wypadku był podchmidony, co 

gów lekandcich :mna-rł na skutek właśnie spowndowalo wypadek. 
odniesionych obrażeń. Wskutek wypadku Grudziński 

Stan pozoatałych rannych prze· odniósł ogólne ciężkie obrażenia 

bywającyeh w szpiitalu w Sieradzu ciała i p.rzewieziony wstał do 
i . Łodzi nie. budzi obaw. s:np~tala w Łodzi. 

Jersak znów na widowni„. 
Sąd Pracy rozipatrywał w !lniu 

wcZ-Oll'ajszym sprawę z osk.arrżenia 
21 robotnilkQw pI"Leci·wiko °Józefo· 
wi J ereakowi o naleiność za pra· 
cę i · dopłatę do stawek. 

J ersak killkakrotinie już karany 
za rómego . rodzaju nadużyeia ja· 
kioh się dopuścił w stosunku do 
swoi.cih robotników, odpowiadał 
ponownie w din1u ·wc.wrajszym 
prze<ł Są.dem Pracy, odpowiada· 
jąc za to, że ,w, wypadku, gdy za· 
tlrlldiniał w swojej' fąbryce małżeń 
stwo~ ubezpieczał on tylko jed· 
µego z małżonków, , przy czym 
j~c!onej ze stron nie wystawiał 
książeczek obrach-owych. 

Z powyższego „ tytu,łu robotnky 
ponosilli wielkie straty. 

Sprawa ta była dwwk:rotinie już 
odraczana. 

a w sezonie na dalsze 4 mieeiące, 
lecz i na to nie ohciał się fab:ry· 
kant zgodzić. 

Wobec powyższego sąd orzekł, 

że J ersak nif' wyki:zuje dobrej 
woli i jest uparty. 

Pirzedstawiciel zwiąozku wlłli<isł 

o powołanie w charakterze świ.ad 
ków insp. SzUrI11.skiego i as. Paw· 
łowskiego oraz o zażądanie od 
Uhez,piecza1ni Społ. w Pabiani· 
cach akt dochodzenia przeciwko 
J ersakowi w sprawie fikcyjnego 
zameldowania i wYmeldowania 
robotników. -

W rezultacie sprawa odroezona 
została do dnia 14 lipca r. h. 

w Zgierzu 
W niedzielę, dnia 3 lipca r. b. o 

godz. 10 rano odbył się wiec, zor 
ganizowaoy przez miejscówy Ko­
mitet P .. P. „s .. w. największej sali 
Zgi~ w kinie „Apollo". 

Przy szczelnie wypełnionej pu· 
blicznością . sali zgromadzenie za­
gaił . i przewodniczył . na„nim . tow. 
Tqorczyk H. 

Przemówienia . w.ygłosili -tO\W. 
Szulman Z. na temat obecnej sy-
tuacji politycza:iej. . 1 

Tow. Karcher omówił działał· 

n ość frakcji radziedkiej P: P.. , S . . i 
Kl. · Zw. Zawodowych, wyjaśnił 

motywy dlaczego frakcja nasza nie 
głosowała za wnioskiem o dar.o­
wanie na budowę domu Akcji Ka 

i'olickiej · 100 mtr.a drzewa budul· 
cowego. Wskazał, że są inne pil· 
niejsze potrzeby miasta, oraz na 
fakt; że parafia zgierska za skra· 
wek ziemi pod budoiwę ulicy wzię 
ła pieniądze od gminy i nie zgo­
dziła się na zamianę zieni na drze 
wo,~ mimo; że wartość drzewa by­
ła trykrotnie większa. 

·Ostatni przemawiał tow. Roz­
pierski, który scharakteryzował po 
Jitykę kleru i jej wrogi stosiunek 
do walk .wyzwoleńczych klasy ro­
botniCZej. · Mówca wskazał, jako 
na przykład na stosunki zgierskie, 
gdzie ambOna stała się trubuną 

wiecową. 

Terror.· i szrkanr w ~.cbrześciiańskich11 

. . 

· zal(ładach Klingera 
Firma Klinger, wyrabiająca ~k­

cesoria samochod:owe w labry· 
kach przy ut Łąko\\'.ej 22· i Koper 
nika 55 wymówiła pracę wszyst· 
kim robotnik9m, tłumacząc to bra 
kiem zamówień i ·ograniczeniem 
zakresu pracy. Lecz jest to tylko 
sprytny wybieg ' porńyf.olowego 

pr'zedsiębiorcy, który . chce z're<:lu­
kować starych robotników, któ­
rzy przez . ki'lkunasto letnią pracę 

przyczynili się · do rozwoja firmy, 
aby na ich · miejsce przyjąć ludzi 
nowych według dowolnego wybo­
·ru fabrykanta. Chodzi tu przede 
wszystkim o robotników świad-om 
szych, którzy domagają się odpo­
wiedniej stawki i ·nie dają się _ad­
minif1tracji fabryki terroryzować. 

Aby zaszachować te usiłowania 
dyrekcja stara się usilnie o zatru­
dnienie w fabrykach członków eri­
deckiej ,,Pracy Polskiej", a po· 
szczególni kierownicy fabryki da­
ją niedwuznaczny wyraz swego 
prŻychylnego stosunku do tej · roz· 
bijackiej organizacji. Umowne 
stawki płacy. fabcy..Jcant nie hpno· . .,. . 

ruje, ślusarz, który powm1en za­
robić na godzinę 94 grosze, zara­
bia 85 gr., a nierzadko 65 groszy. 
Pomoc fachowa mia.vt obowiązują 
. cej stawki 77 gr. zarab,ia 50 gro­
szy na god~inę. Persońel majstrów 
'ria fabryce to rodzinka Winterów: 
ojciec i czterech Śynów, z' których 
nie · każdy mógłby' się wyle.gitymo 
wać nie tylko dyplomem majster­
skim, ale naw.et czeladnióym. -
Majstrowie ci zwracają się do ro· 
ifotników w· sposób brutalny sło­
wami nie n'adającymi się do po­
wtórzenia: .. Warunki bezpieczeń· 
&twa pracy· w firmie poz-ostawiają 
dużo do zyczenia, nie na wszyst­
jcich szlifierkach pozakładane są 
tarcie ochronne, 'to też nic dziwne 
go, że zdarzają się często wypad­
ki~ Warunkj higieniczne są poprÓ· 
stu skandaliczne, woda do picia 
'jest męfoa, · brudna i śmierdząca, 
robotnicy pijąc ją zapadają na 

zdrowiu i chorują na żyłtaczkę. T 0 
1wszystko dzieje si~ w firmie, któ­
ra. z drugiej f.trony cbce uchodzić 
,za. j!-f,Yj~k.ą j chrześcijańską. 

' 

W dniu wcz<>rajszym w godzi· 
nach połur1nitJwych w wykończał 
ni i farhiarni fomy Dawid Gó· 
ralski przy ul. Pilotvkowsikiej 214 
na oddziele sll5zarni Ż powodu 
nadmiernego go1·ą,ca powstał po· 
żar. · 

Ogień natrafiając na łatwopal· 
ue materiały rozszerzył się z hłys 
kawiiezną i:;zybkością i groz~ zni· 
szczeniem całemu budynkowi, 
oraz przemes1cniem się na . dal· 
sze budynki położone ·,v, najhliiż· 
szyµi sąisiedztwie. 

Na ratunek wobec tego przyby· 
ło pięć oddziałów straży pożarnej . 
Akcję straży rozdzielono i przy· 
&tąipiono rÓW1Ilocześnie z dwóoh 
słlron do opanowania ognia. Bar· 
dzo ofiarnie również. współpraco· 
wali ze strażą robollniiey fabryki. 

Dzięki ofiarnej alreji straż i ro· 
botnitcy w ciągu pół godziny. zdo· 
lali już niebezpieczeństwo opano 
wać, a następnie pNystąpiono do 
całkowi/tego stłumienia ogni.ska. 

Zniszczeniu uległo poddasze, 
część dachu oraz górna część "SU· . 

szami .wraz z 1IS2'1kodzeńiem orzą· 
dz eń • 

· Straty wskutek pożairu wynoszą 
około 15.000 ~. Wypadku z ludi· 
mi nie było. 

Wyjaśnienie 
W związku z użytym zwrotem w 

artykule z dnia 3.VII.38 r. p. t.: 
„Praca Polska", jakoby p. Inspektor 
Pracy wypełnił świstek papieru_ po 
sprawdzeniu faktu wyjaśniamy, że 

informacje nasze były nieścisłe, gdyt 
·był to formalny protokół, podpisany 
przez Insp. Pracy. 

Nocne dyiurr aptek 
Nocy dzisiejszej dyżurują apteki: 

S. Kon i S-ka, Plac Kościelny 8, A. 

Charemza, Pomorska 12, W. Wag­

ner i S-ka, Piotrkowska. 67, J • .za.­
jączkiewicz i S-ka, Plac Boerqera. 
.Zeromskiego 37, Z. Gerczyński, Prze 

ajzd 59, M. Epsztajn, Piotrkowska. 
225, Z. Szymański, .Przędzalniana 

75. 

Awilnturnik. zamordował ton' „ „ •. 

ponieważ ·nie cbdała z ilim mieszkał K •n o TO N 
.. , · . t.6dj, · Kopernika 18 

W dni.u wc.z:orajsz;ym na pose- było jeszcze zamknięte. Wa.gen­

·sji przy ul. Łąkowej· 20 rozegrata knec-htowa leżała je&zicze w łóżku·. Dziś pr·emiera· 
się · klrwawa · tragedia ma~cńska Pcmieważ drzwi do polroilm w. su DRAl\lAT 

w mieszkaniu rodiziiny Lędzhnków, terenie są. w połowi~ oszklone, KÓBIETY ZAKOCHANEJ 

zajmujących jeden pokoik w su~ Wagenrknietht wybił szybę, otwo- w WROGU OJOZVZNY 

terenie prawej oficyjny, położo- rzył drz1w·i kluczem, poczym wpadł/ · . 

n.ej' w podwórzu wymien.icmej po- do m. ie$ozkania, Dopadł·szy Mżka, MERLE . OBERON · · · 
sesj.i. uderzył żonę rękojeścią rewolweru .. 

W mieszkaniu Lędzi,nków od 1w kark. Ody kobieta chciała się BRIAN AHERNE · 
kaiku tyg-0dn1i zainiesz.kiwafa rów. ' :rerwa.ć, oddał trźy strzały, z któ- . · . . . 

nież ich zamężna córka 27-letnła ·rych dwa były celne i trafiły Wa. 

Janina Wagen.knecht Wlflaz z.e swą genkinechtową w głowę, kładąc ją 

· córecz.kę liczącą 8 lat. t:rupem na miejscu. 
Mąż W agenknechtowej 32- letnj N a od.głos strza~w nadbiegły 

Edward zamieszkiwał przy ut matka zabirtej i j·e:i córka. Zabój­

Ceglane:j 25, jedn.a1k w okresie ca ·1'biegł i po półgodzJoorym błą. 
kilkuletniego · pożycia ·ki1lkakrotnfo kaniju się po ulicach zgłosił się 

dochodziło do awantur między sam do 4-go komi-sariatu p. p., 

·Zab.ronion·e: 
Szcz~ście . 

małżonkami. ·· Wagenknecht lubił gcfzie złożył broń i zawiiadomił .„Zdradziłam człowieka, · 

nadużywać alkohol i · obchodtił policję o dokonanej z.brodni. 

si.ę wówczas z żon.ą brutalnłe. Wagenlmeohta od'Prowadzono 

Po ostatnim odejści!U żo111y Wa- d-0 7~go komisariatu p. p., a na. 

gefl'knecht kiilkakrofinie odwiedzał stępnie do . aresztu. Na miejsce· 

którego kocham.._ 

podpisałam na ntegÓ 
wyrok śmierci .•. 

ją w mieszkaniu rodz,iieów, pro. wypadku przybył lekarz pogo!-0. • 

sząc, by powróciła do jego mie- wia P.C.K., który ogra1111iczy~ się :;;<l. ff. L U· BI C· Z ' 
szkan.ia. Ostatnio g1roził:, _ że ,z,e. do shyierdz:enia zgon11.1 posł!rzelo­

mści się, gdy w stanowczy spo. nej. Z'!V'foki prze)viezi'Oll!Q do po-
Chor. skórne weneryczne i ·seksualne 

L\le~ tenisowy Sowiety - Czecho 
słowacja, rozegrany wobec 20.000 
widzów w Moskwie, za~ończył się 

wynikiem nierozstrzy~iętyrn 3:3; 

Tenisistów sowieckich trenuje były 

mistrz świata, słynny Francuz Hen 
ri Cochet. 

Na wczorajszej roziprawie, Sąd 
&-acy ohcąc przyjść z pomocą 
Jersakowi, zaprop<mował robowi­
kom, by p'retensje swoje og·rani· 
czyli do 250 dotych na osobę z 
tym jednak warlllI1kjem. że wszv· 
scy w li~ie 21 osób wstain'ą 
przyjęci do pracy na okres miini· 
mum 6 miesięcy. Gdy przemysło· 
wiec w dal..oozym ciągu wykazał 
nieust~l~w~ść, sędzia rozpatrują· 
cy sprawę zaproponował, by Jer· 
sak pr:i;yjął tera11 na 2 miesiące, 

i 
sób odmówi~a wsp,óhiegQ Zf.mie .. ,, bliskie~o prosekto,rium przy ul. 
sz.kania. · Łąkowej. Przez cały dzień groma 

W dni.u wczorajszym około go. dz:iły się na miejscu tłumy cieka. 

dziniy 9-ej Wagenk.necht przybył wych, które poLicja z.mu.s.zona 

Piłsudskiego 69 
(róg Narutowicza) tel. lłl·3Z 
od 8-10, 12-2, ~8 wiecz. · 

w niedzielę i święta od 9-11. 

Dźwiekowy Kino· Teatr 

; 1URANIA1
' 

Ce~lelniana 2. Tel. 107-34 
Pocz. codziennie o godz. 4-ej, w so· 
boty, niedziele i święta o godz. 12-ej. 

CORSO 
Pocz. w dni powszednie o 4.ej 

w soboty i niedz iele o gocl .~ I 2.ej. 

Ceny od SG gr. , 
' ... 

I 
r„ ' 

Dziki Zachód.„ Kraj, gdzie prawem jest bezpiawie, gdzie pięść i rewol-
' wer decydują o słuszności 

A PRZEWODZI IM POSTRACH AR.l.:r..tn. . 1\' ALL AC E B .EE R 1'. 

w fihnie p. t. ,,GROZNY B tLL11 

. PO RAZ PIERWSZY W ł,OHZf 

"W poszukiwaniu mlłaśd
11 

..,uJOT. 

•• 

do mieszkania ~ędzi•nków, · któr~ była rozipraszać. 

Endeccr ~~bobaterowie11 walczą 
" r . . . • - . 

z szybami w Kazimierzu 
W osadzie .Kazimierz, gm. Ba· 1 Obaj wymienieni wieśniacy wy 

bice, pow. łód7!kiego miały mie najęli mieŚzkania iydow!łkim let· 
sce tajemµi.cze i dotychczas niewy niikom, eo . było powodem prote· 

jaśni.one napaści . na zagrody Alek stów ze strony miejscowej mło· 

sandra Sołczyńskiego i Andrzeja dzieży · podburwnej przez ag1ta· 
'.!~chowieza. cję- stronni.ctwa .narodowego. 

W nocy 'nieujawnieni sprawcy 

. ' „·, li 

Władczyni Puszczy w i o ·S n a " . 
. Rewelacrjny film w naturalnyrh kolozach I z a k o c b a n ' c. ,b 

obrzuci.Ii kamieniami ·domy obu 
właści.c-ieli zagród, wybijając szy· 
by w Qknaeh przede wszystkim 
miesi.kań zajmowanych przez Cze 
cl,Iowiic~ i , Sołozyńsik.iego, a na· 
stępnie roWnież letników • 

' I. I j ł 1 ,; ( "'\ { „ • 
w roli 9111~nej: George Brent Komedia I splot nieporozumień 

Powiadomiona poliicja wdroży­
ła 'dcchodzenie, eelem ujawnienia 
sprawców nocnej awantury. 

I 

• ' „<#) -~.~ 

Udbii.o ~ druk. „rtohotni.ka'' . \\'~recka .• 

Dr. 

specjalista chorób skórnych, wene­
rycznych i seksualnych. 

Lec7enło promieniami Roentgena. 

Poludniowa !8, tel. 201-9a. 
Przyjm. od 8-11 r. i D-8 wjecz. · 

w nied.z. i święta od 9-12 _pp • 

POSZUKIWANY jest fachowiec 
do wyrobu siatki ślimakowej od za-
raz. . 

Warunki bardzo korzystne. Zgło­

szenia Ch. Rozenbaum, Tomaszów• 
Maz. Warszawska 9. 

Robotnicy. czytajcie . 
i popietaJcle 
swoje pisma , 




